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ulica Trzeciego Maja 1. 6 i w B iu rze  P ioh n a, ulica Karol' Ludwika 9.

Cena num eru 12 hal. W Y D A N IS  F O E A 1 I E

P p i e s s a t H a e m t ę  t
Z a m ie jsco w ą *  Administracya „Ncwcj Reformy* i wszystkie urzędy poc we lu teycco - 
nrąt Administracja „Nowej Reformy". — Główna trafika w Rynku. — Agencja .1. Eop ass 
i Al Salomonowej, ul. Szczepańska 0; Biuro dziccniRów AL Hapcijca, ul. .laudeilońska 7;

Trafika w Sukieanicach.
Z a m ie js co w y  pren an aem tą  £ o g ło s z e n ia  (inseraty) przyjmują: We L w ow ie  BItuu 
dzienników: A. Buclistab, ul. Karola Ludwika 21, S. Sokołowski, ul. Trzeciego Mija 5. 
W J a ro s ła w iu  J. Soszyńska. — W T a rn ow ie  M. Rockach. — W W iedsdsi Ferman 
Goldschmied (sprzedaż oddzielnych numerów), I. Wollseile 6. — M. Dukes NacMohrer, 
Haascn.-.sein & Vogler (także w Hamburgu, Frankfurcie n. M., Berlinie, Lipska, azyle 

Wrocławiu). — R. Alosae (także w Berlinie, Hamburgu, Monachium i Norymberdze). —
H. SchaJeŁ (Wollseile).

O g ło s z e n ia  (inseraty) przyjmuje Administracja „Nowej Reformy" za opłatę od miejsca 
wiersza drobnem pismem (petit) za pierwszy raz 36 h, za każdy następny raz 24 h — 
D# numeru niedzielnego i świątecznego o 50 procent drożej. N ad esłan e  po 60 h od wier­
sza. — G ło s y  p u b licz n e  po. 2 kor. od wiersza. Układ tabelaryczny, cyfrowy, skom­
plikowany, pierwszy raz 40 h. — • Z a łą eza iM  do .Nowej Reformy" (prospekty, eyrka;a- 
rze, ogfoszema i t. p.) przyjmuje się za cenę 2 koron od 100 egzempl. dla zamiejscowych 

a 1 kor. od 100 ejz. dia miejscowych prenumeratorów.

d a m  iita.
K  r a kó w, 0 stycznia.

(k. s.) K iedy „Semira-mida P ółnocy11 po­
wzięła ostateczne postanowienie utrwalenia się 
ca trenie Romanowów, postąpiła bardzo po­
prosi u. Ówczesny je j kochanek ndał się do Pe- 
terbofu, gdzie stale mieszkał prawowity car R o­
s j i  Piotr III, upijał się i bawił —  lalkami. Przy 
śniadaniu wniósł gość zdrowie cara. A  kiedy 
batiuszka wychylał kielich, g’OŚć uchwycił gu­
za gardło i —  udusił...

Potem, ldedy Katarzyna II umarła, w  tom 
miejscu zaciszncm, do  k-torego nawet carowie 
p.ecliotą chodzą, Paweł I pospiesznie przez 
Arakczejewa z Catczyny sprowadzony, kazał 
obok ciała maiki ułożyć wydobyte z grobu 
ciało swego nietryitalnego ojcu, a na warcie 
postawił mordercę dusiciela —  wówczas już 
zgrzybiałego z rozpusty.

W ciemną, mglistą noc petersburską przy­
szła  elita dworu do sypialni Pawła- I z żąda­
niem, aby podpisał abdyk ację . Odmówił. Pró­
bował bronić się. W ięc zaduszono go szarfą or­
deru św. Andrzeja i skopano tak butami, że 
lejjbmedycy stracili dwa dni czasu' na takie po- 
klejcide i „wym acowanie11 „najw yższego11 obli­
cza. aby je  można, było bez obrazy boskiej wier 
nym poddanym okazać. _(

A  gdy ojca  duszono -3 targano mu twarz o- 
strog-md, sym czuwał w  odległym pokoju, 
oczekując na wynik. Był to  Aleksander I, re- 
•pubPkajrn z wycłiowania, bizantynicc z natu­
ry. Umarł w  Tagunrogu wśród okoliczność! ta- 
jc im iczych  i dotąd niezbadanych. W  wyobra­
źni ludu żmł jeszcze długie dziesięciolecia, ja­
ko pokutnik na, Syberyi.

W  roku. 1835, na wielkim placu przed pała­
com zimowym odbyw ała sic zwyczajna parada 
gwtm łyj. Jak zwykle dowodził nią Mikołaj I. 
Podczas defilady przypadł doń kmryer na spie­
nionymi kordu. W ręczył sztafetę o wzięciu Bc- 
bastopolu. Car dokończył parady W rócił do 
zamkii. Nieba,wcm zaś opuszczona na dół flaga 
państwowa dała znać ludowi, że skończyło się 
twarde panowanie. .Jakiś trujący proszt-k rozr 
etrzygnąl kwestyę Mikołaja.

W  sz ry, marcowy dzień 1881 roku wylecia­
ły  nagło w  pyowtetme sanki Ałeksandęa II. gdw 
nad kanałem Katarzyny wracał z inane-żu. Car 
„osw obodzicie!11 siedział na śniegu bez mćg. 
Dokoła niego byio pusto. Bo cała świni ucie­
kła...

Potem w Liwadyi, jesionią późną w  r. 1894, 
długo i ciężko konał Aleksander Iii. Potężny 
organizm tego olbrzym a próbował obejść się 
bez nerek, strawionych butelkami trunków, któ­
re car miiościwy wypijał On jedfen wśród dłu­
giego pocziu swych przodków umarł śmiprcią 
.„naturalną11. Duszę z grzesznego ciała w ypro­
wadzał sprowadzony w  tym celu błogosławio­
ny, Cudami słynący, J-ohan Kronszk.Jzki. Był 
on protojerejem, proboszczem wielkiej sobor- 
nej cerkwi. Miał iryksztalce-nk.- zawodowe, 
skłonności mistyczne i uczciwość.

Mikołaj II. nie potrafił już znaleźć sobie po­
dobnego. doradcy. Zadawuknał się gorszymi. 
Często sprowadzam o ich z zagranicy. Okazy­
wali się z ^reguły hiocb9ta.pl ora mi. Ograniczano 
się zatem  do sił itacfeimycih. W  czasie -rewoluicyi 
poczajowaki mnich H i ó d o r  wybił się na takie 
stanowisko kierownika dirszy carskiej. Okaxv- 
wał się jednak naturą zbyt biutałną, człowie­
kiem za mało zręcznym. W śród wiciu skanda­
lów znikł z widowni.

Miejsce jego zajął chłop z pod Tobolska- —  
R a  p u t i n ,  Ten potrafi! wziąć duszę carską 
w  posiadanie. Potęga jego ciemnej władzy, io 
malała, to  wzrastała, zależnie od zewnętrzu, ych 
przemijających warunków, był mistykiem, ero­
tomanem. pijakiem i aferzystą. Nadzwyczajna 
w stosunkach rosyjskich bardzo 'kombinacja. 
Rasput-iu niiairował dworaków, pocieszał wy-

„Szaiilą i piórem".
(Stanisław R o s t w o r o w s k i :  „Szablą i pió­
rem". Kraków. 1910. Nakładem Centralnego biu­

ra wydawnictw N. K. N.).
Fsir.ic-tam k a p r a l a  Kostworowołratyo,

wyciągiętego, p k ‘  stnma, przed generałem 
Pflanzer-Baltuicm, który w listopadzie 1914 r. 
przwd dworkiem leśnym w Rafajłowej. na picr- 
81 młodzieńca przypinat srebrny medal wale-

nouci —  p i e r w s z y  inedal waleczności, ja  ̂
k i u fa-giunach otrzymał ułan. Było. to po bilwio 
pod 'lołotkowem , po „potrzeb;© OucyloWskiej1,1. 
P‘ ' chrzcie zastępu Zbigniewa- iUą-sowicza. 
„Pkr-wszą bitwę, jak  pierwsza miłość —  wispo- 
mirŁa- teraz rz o n iis  Rostworowski —  można 
przebyć tylko raz w  życiu...“ .

Pamiętam w a c h m i s t r z a  Rostworow- 
slcfrgo pod Kiriibabą. Był to moment kulnu.ra- 
.cyjny naszej kampanii karpackiej. W szędy za­
miecie śnieżne; trzaskający 20-st-opn'iowy 
nrróz: ciężkie, uporczywe zmaganie. Naci spie­
szeni ufaiii s-atunmiją zawałome kłodami zbo­
cz^ g w , brodząc w  Idlumotrowych śniegach; 
patrolują po jarach, wąwozach, lcśnvch fn c ła -  
24ich.

I'amiętum c h o r ą ż e g o  R ostw orow ikicgo 
w lecie reku 1915 na po-graniczu Besarabii, tuż 
P^ed. sza iią  pod Riokitną. „N a polu krritńąccj 
mebiesku luceniy, wśród cudownego, slo-nc- 
cznegu dnia'* siedzieliśmy gwarząc. Za chwilę 
EDał się rozegrać dramat, rozbłysnąć ehwnłą 
czyn Wąsowicza. W ielkie przeczucia miotały 
piersiami11. Pisze o  nastroju tei < jawili R.nfttwa-

so-ko p ostawione dumy, aa wał rozstrzygające 
kwałilikacye kandydatem aa ministrów, ge­
nerałów, wreszcie biskupów i mert-ropoRów.

W  pierwszym okresie wojny Rasputsi przy­
cichł. ibk o la j Miłfoła-jewicz wziął go w jeżowe 
rękawne-e zarówno z carem i dworem. Raz pró­
bował Rasputin u ż jć  swego osobistego wpływu 
i ziuierzyć się oko w oko ze &tnw5znvm gener^ 
iissimusiiiu. Poprosił tedy o  pozwolenie przy­
jazdu do głównej kwatery, ,,1’djeż^j a pawie- 
szu!11 —  brzmiała łatooBwcana a zapraszająca 
odpowiedź Miku ta ja. Mikołajewucza.

Ale przyszła klęska dmsmego generalissimu­
sa. Poszedł na Kaukaz. Dowód?, -.wo objął sann 
car. Ras^nitin stał się nieo.fkyainyin szefem 
sztabu... Zapanowały stosunki supełnio po­
tworne. Potężsij, rtakcypry ńtiaweer spraw we- 
wnetrznych uknuł Sfsbjek na życie RuspuLna. 
Należeli do spśstku sijmny Rżewskij i mnich 
IIi'od:or. Spisek się nie udał. Chwostow n.nąh 
Muiiister Suchomlinow był zręczniejszy. To też 
jakkolwiek dowiedziono mu zdradę paóf-twA, 
ilasiMiin w ydobył go z więzienia, bo Sucho- 
mbniow umiał Rasputina utrzymać w sjiółce.

Rozdrażnienie w sferach jiołilycąnych doszło 
do togo-, że w Dumie Puzitalńewiez wygłosił na- 
teinar. Rasputina całą. wielką mowę: „N ieszczę­
ście idzie od ciemnych sił —  mówił bcsa.ra.b- 
ski reakeyonista —  które na na jwyższe stano­
wiska wynoszą nieodpowiednich ludzi. —  
K ażdy dzicu prz-j^nosi najdr.w'acznicy-7.e wie­
ści o tych siłach. Potrzebą, aby Durna w imie­
niu całego państwa zabrała- glos przeciw temu 
u a'-większemu nieszczęściu Ro-syi, która roz­
kłada je j życie publiczne!11 .Mówca zam.mezyi 
w nioskiem, aby ministrowie rzucili się Jo step 
tronu r ooworzyh oorowli tomy i  błagali, aby po­
łożył k ies hańbie i nieszczęściu. Znaczyło to, 
aby usunął Rasputina.

Mimistiowde nie rzucili tię do stóp tronu. 
Przeeiwme, Rasputin rzucał —  nuiiLsirami. A i 

.wrre»?cie znalazł się kuzyn cara, zięć wielkiego 
księcia Aleksandra Michijłow’ic*;i. książę J u ~- 
S i i p o w ,  hrabia Sumarokow* Ek-ton, k-tory w 
tajemniczy ś-posób zgładził Raspudna, wylo- 
sowtuiy do tego przez ludzi swejoj 4>b‘iy .

Wsz.ystko to czyta się jak. najfcrjntensilnicj- 
szy z kryminalnych romansów. NajfamaPty -z- 
nioj&ze „tajeusnjc.e“  rozmaiły eh dworów, któ­
re przemyślni handlarze sji-n?.edają. kucharkom 
zag/.yi.anil. bJedną ,?sx-b3ui taj „cż2£j. rza.
czywńsżowi, którą przodsta wda luceya —  wier­
na soj-uszm-c-yika dwóch przomiiiiąóyfdi św-ćiui 
potęg, Anglii i Fram-yi. Takiej Riosyi prnTze- 
kła k oa lic ja  Konsiantynopoł. Taką Rosya 
miała zapanować, wtdiug je j planów, nad środ­
kiem Europy.

Kiedyś, gdy aa.pi ana bęchde Jińilot-ya. tej 
wojnj^ będzie w niej miał swoją k ab k ę  tak­
że —  Raajmtk), drugi car rosy jsk i.-Będzie to 
karła bardzo mekawiw

Posłuchania y aosarza.
(le i c. k. Biura koi??p.) .4*

W iedeń, G stroznla.
OeeaJrz prayjjął wiasaraj iriejdzy t a o  ni i tm tę - 

pujące •osahSatfłści ‘na ^tph*dai.im»a>c(S Padkotmi- 
BBfbfabu gemoraSr e@o ArAoimego II o e f e r  a, 

raidc-ę amłbaaady ®adipo-r. ąmzia- sił. bar. II s» y- 
m e r l e  i szefa' sztabu igiuiiromilnago aim.irazlałka 
półwego' bar. C <o ń!r a d  a-. Poclazas aiiiidyymioyi 
oftaowlał cesarz baT. ©onźhaidpwi i (wręczył 'oso­
biście łaskę JiBursaa-lOoawslsą.

Wyjazd psry ossarskiej.
(lei- o. ł  Biura koresp.)

W ie-ieó, G slyiośnia.
Cesarz z ecisa-rzowią, <if Ja.Ii -się •Y.n.Ttm̂ j’

1 po- j.cjfb. spery;.;il!n.y’ ni ipociągiiern dworskim) do 
PayteTbach-Rskh-enau, gdzie (przybyli o godzftS

na. 28. Z 'dwaoróa. cesarz wraz z  małżonką udali 
się dio wdBS Wartir-ołz.

M l ?  I  i l l i l l l f e  iinw i i l l lS l i f i .
ciel. e, h, Biura Kerurp.) ^

Wiedeń, 6 atycznia. 
Dzisiejsze dziennióT urzędowe ogłoszą, żo 

pierwszy szef sekcyjny iiimisterstwa spraw za- 
gr3.nicany.ch ambasador bar. M a c c h i o  na 
własną pr.ośbę przechodzi w stan spoczynku, 
przyczem otrzymuje wielki krzyż Leopolda, a 
funkeye jegx> na czas w ojny będzie spełniać 
RinlwBadót bar. Wład^ staw M u e 11 e r-S-z e n t- 
g  y  o e r g  y.

Równocześnie ustępujący na własną prośbę 
z ministerstwa ambasador hr. F o r  g a c h ,  któ- 
iemu cesarz poląc-iJ przy tej sposobności wyra­
zić szczególne najwyższo uznanie, został zali­
czony do drugiej kia sy rangi urzędników dy­
plomatycznych. Zajmowane przez niego do­
tychczas miejsce drugiego szefa sc-kcyi w  mi­
nisterstwie spraw zagranicznych obejmuje bar. 
F l o t o  w, k-tóiy równocześnie otrzymuje god ­
ność tajnego radcy i zostaje zamianowany po­
słem nadzwyczajnym  i upełnomocnionym mini­
strem.

Jak się dowiadujemy, nowe obsadzenie sta­
nowiska pierwszego szefa- sekcjo należy do te­
go  odnisść, że to stanowisko zwykło piastuje 
węgierski dyplomata, o ile, jak to teraz ma 
ud ej sec —  ministrem jest auutryacki poddany.

B iiiffifiż  isKllkyl
(Tek c. k. Biura koresp.j

Wieó.eu, 6 styaznite. 
AarłUrseuSor amieryikański Fredesnc Donr-tland- 

F-ufi-ołd wiczioraj ipo połndmiiu wiręozjd w  nsini- 
sfemsawiio spraw Baa'gra®iroarey!<;h notę, -za-wiora- 
ją iil -odpowiedź ententy na p -opozycyę pokoło* 
wą c  < wtenrzyu. i er za rŁ dnia 12 z. tn. Treść noty 
Egsdęza się z doniesieniem, ogłoszoneni przez 
ag. Kavssa dnia 30 grt'dnf»a z. r.

flota koallcyi do Wilsona.
  .„ - (Tri. t-L Scfcray”)-

Riizyiea, (i styaania. 
»B ?!sler Ainzicigorc ften-osi:
f̂ińfcjlijcśb-cafejtór Guaiidian.* ośwuadcaa, 6© ma 

■podstawy do :p,ciditrzyunjT,Yainiiia swtojego ostat-' 
-iiiogo twdeudizcn.iia, ż-o-nerfa fcóaJfcył do  W ilsona 
utoruje drogę do -por-ozumNewań (piouaąiarlers).

Isifersncyi Ksslltsjfig a Hgymle.
(Tek e. k. Biura koresp.)

Lugaiuł, 6 styKtżnśft. 
W od fcg  daiemmików wtoakich, oipróoa a-w- 

gieiskiogio .preaniera L l o y d  G e o r g e i a  tak­
że miirisfcer iord Ma In  e r  i eziof (sztabu gicfncnral- 
:to.glo R o b  -e-r-tsioai, '(Moj fmnc.usski ipromier 
B r i s  nd,  rainrater wiô rg,- L y a u t & y  i mini- 
ster aErufidcyi T h o m a s ,  Jąkcteż generał ro- 
sjJjtekl F o l i -  c- y  u  .przybyć mają do- Rizyinmi.

Oświadczeni® B3ichanai?a.
Berlin, G stycznia. 

»Wossi'iche Zcj-.tung* d-omosi:
Aujbasarłor a.ng-Mski w Feteirabluirgu, Biwlia 

ik® j ośw iadczył: Możemy aiieprzyjmciołcm po­
d a j rękę diepiero wtedy, g-jy- saięsełnie -z.osta-nie 
■pobity duch anitótorny, ptuaiEjącj* w  Nuiąm'-zoc!i 

AiFglra doistąrdzyb Rińjsyi roa,torjiaftóiw v o -  
jcn-nych izte 1-5 -mi i kardów., Augflia ario -eihico Ro­
s j i  rwyizysiThyiać. Nile jeet róimn-ieipiwnidą, jakoby

Amgiia żądała <£& siebie Swiej części -w gdlohy- 
assnSht wojennych. Dowódcrn jest urwwa- o  Ke-n- 
stoinftynofKłl, którą AangJaa przyjęła w  sty.raniu 
'ubiegłego roku. Anglia, (pragnie, ażeby R esya 
'Osiągąi^h, sw oje cm o.

Stanowiska HLszpanii.
(Tei. wŁ „Nowej Reformy”).

Genewa, G stjrczniai 
Rosnrai-to domysły, ma' tle moty Ili-saptunii w 

fetolim-ch jSwroipy, skłoniły Roman'o-nesa d o  na- 
is;(ęimjąx:ego o-ŚY.iadcizeitia. wiabec dz-reiiniłiarzy: 

Fatezjiwa ocena stanowiska tSsząaanii wobec 
spr-am-y pokoju j-est niemlożliwą,. HferTipan-ia jest 
1 pcamfeundn ineąAa-aScą Jeżeli Tza-ć! hisąpaóski; 
oświadczył, że chwilę (cbeaną -uważa za niena- 
(da.jąicą -się do  interweniay^ (poOcojlowej, *ł<o dekła- 
ra-c.ya ta jest aaisadniona ohecn-em (położeniem 
(wiojeininem. Ale Hś&ząjoaria zastrzega- sobjo ofia­
rowanie (usług. ,w -borz-jastnicjBzej iporzo.

0 fialszs rs lo w n la  p R s j m
Genewa, 6 styconia-. 

sG-merre lToimLhte«, 'ontiarwiaiąie ■szaais© póko- 
j:i, 'oświadcza, ®e odpowiedź koalicji jest mniej 
aegatyiyna aniżeli się okawmnn. W  z asa dziś 
rc.kcfv.ania pokojowe nie aostaiy absolutnie cd- 
rżifooae Tailcżie frazes p pra-wiiicb maroidow.ości 
da się bardzo -rozciągnąć, gdyż imożna go sa- 
stos-ewać tofcśe d o Anglii i Rtosyi Odnasi się 
-wrażonia, że ipozosbaYrionio małą Nirlkę dla dal- 
■ezjicfe rck-owań. Wifecamassi tę soldoliteność wy- 
zyislcać.

W  o  | n  a ,
KSfflffiW G8Sff8-B̂SKhI.

(lei c. k. Biura koresp.)
W iedeń, G isityc-zniol

Drzęd-owto 0‘gjja'sraiją dinia 5 stycznia1.1917:

W'schodni teren wcjity.
V / Dcłmudży prą eprzymierzerii na Rraiłę i 

fealac.z. 1
Na południe i południowy zachód od Lati- 

iKil nad Bazeu pn.etarualy auetsn-węgł irslue i 
rJenii&ekia wojska nicprzyi edełskic Unie —  
Y /zięto 1.400 jeńców. Koto Rosandcomi Yczięły 
niemieckie pułki szturmem łałka £m«^co-,ł»&.-ici

W górach, na pófcsoany zachód -od GiSobesci, 
w j parto uicpr.zjrjaaie‘a z  kilku górskich pozy- 
cyj-

Także na wschód od Ncgriłesci, k c ło  Soveji 
i Marji posunęły się ataki sprzymierzonych na­
przód.

Między Dorna Watrą a Czekanesti silna dzia­
łalność yzYwdadowcza Rosyan. N iq?rzjjacial- 
skie oddalały w&zęd-zm oapaWo. Dalej na pół­
noc u aus*ro-v> ęgmrskicli su zbrojnych nie 
ważnego.

W łoski i połudraowo-wsdiodm teren wojny.
Bez zmiany.

Zastępca szefa sztafet: generalnego. 
voi; II o f e r ,  mpp.

cinkach fron"u małe przedsięwzięcia pat.roił 
miały korzystny przebieg. U grupy wojsi; fea- 
w’arskieg-0 następcy tronu Rumachła, odd.ia-y 
altenbursldego pułku piechoty Nr. 133, tlzis ca 
no dotarły do czwartej nieprzyjacielskiej Guli 
na wschodnim skraja Loos, wyrządziły Angli­
kom przez zniszczenie i wysadzenie kilku sztol­
ni krwawe straty i pow róciły z 51 jeńcami.

W sch od n i teren w o jn y .
Front księcia Leopoldą bawaTskóago: Między 

wyferzezera a Fredrichstadt chiYilaaii silna v.-sk 
ka ogniowa. Dziś w rannych ga iiin ach  fcata- 
Sony rc-syjskic zaatakow ały części aaszj-ch po 
zycyj. W alki są jeszcze w toku. Gpróea tego 
RosyacSc przy wdzlkiam użyciu ludzi i am unicji 
atakowali naprćżno cztery razy wjterrfą im 
wyspę na północny zachód od  Dźwićafca.

Front- -\Ycjsk generała ijmlklo-wnłkń -nrej księ­
ciu Józefa : Nad Złotą Bystrzycą ogień ar-yieryi 
był gwsdtowny. Uderzenia rosyjskich konspanij 
i kom eni bojow ych między C zokanesd i Doraa 
Watrą rozbiły się z Yrńeildcnd stratami,

Ataki v»ojsk lńea&eetubeh i ausiro-węgior- 
skich, walczącj*ch pod: rozlcuzami gYncru.a pie­
choty v. Ge rocku górach między wschodnią
granicą Sieim logrodu a doibią Seretu, przynio­
sły takie  wczoraj ważny zysk wr tereric. Za 
zżubytych stanowisk przyprorradzeno Idl-ruset 
jesiców.

Front w ojsk  miare-zuSką Madicewsc-iru: W  g ó ­
rach, na pólucrrry zachód od  Gdabas-ń, wirfem- 
bełski feata-ioii górski, obok  strzelców kan&wer- 
skłek, rn€kler.ib’.:-rfkic!i i bawarskich, wzfeił 
ssiarmeat kfilta ossanaowanycii jsazycyj w  gó- 
»Bck. W  o d ci# iu  Ramrńcu Sarat zachodnio* 
ps»rs!:ł pułk piechot;/ niem ieckiego Zakonu Nr. 
152 wziął szturmem Siobazię i Rotesii.

Na pok^Jme od Buzen, iiicmisckie dyr/izye, 
z pizydizietonymi arstro-wegierskiini batatioita- 
mi. przełamały rosyjską pozycye przyczółka 
m ostowego Era!‘ a. Gurgureći i Romanu! a&etsiy 
wzięte w zadętej walce wśród dom ów. W rę­
kach zw ycięzców  pozostało 1.4G0 jeńców  i 6 
karabinów maszynowych. Na praiYjm. orzegu 
Bkroaju, niemieckie i bułgarskie siły prą na­
przód iia Brailę i Gal acz,

IVoafc maiceóoiiiski: Nic istetnegw.
Pierwszy generałuy kwatertnistri 

L u d e a d o  r H .

HU

..... (lei. e. k. Biura koresp.)
Berlin, G st}T7;n iu. 

Biuro Wolffa1 Klortorji: Wielka igi-ówna kwa­
tera ogłasza dnia 6 bin.:

Znchotln i teren  WGjny.
Czynność bejowa artyleryi, skutkiem* nieko­

rzystnej niepogody, utrzymywała się przeważ 
nic y/  umiarkowanych granieacli. Na kilku od-

■owski: „lY ięe w  koń cm upragniona cliwńht. na­
deszła, chwila, o jakiej dziocklffm b-ętbie., ka­
żdy z nas czytał w historyk w powieści, w  poc- 
zyi; więc my jodzieiu na ułańską szarże, wiońj 
za chwile my wpadnie«u na ■wtiffetó zr-bływią 
szable nad jego głowami .i ciąć, rąbać będziem y 
cń,mmi kule, co  s,‘ rzaly —  ray jedziem —  poi-' 
ska k-nrYalcrya...11. 1 jiainiętsni Rosiworowskie-1 
fte w dzień po szarży, yzwedron stejaniał d o ' 
23 Judzi: Na ezelo jego stanął chorąży, jedyny 
z pozostałych oficerów, i nagie ogarną! go E-al 
pracy. Byle tylko nie dopuścić to roz-bieli, roz­
wiązania oddziału!

Pamiętam p o r u c z n i k a  R-crsitworowskie- 
go w jesieni 1915 roku na W ołyniu, pod Lisso- 
wcm. Siedzieliśmy skuleni- \y płytkicn; rewie, 
w śród  szarugi jesiennej, tuż pod limi-ą. Kule 
świstały n«d  rowem, tak, iż jeno z narażeniem 
życia można go było ©•ptisz* % *, za n im i 
grzmiały nasze armaty; z nieba, lał się deszcz 
i wszystko w okół zamieniął w  lepką, grzęską 
masę; w nocy było tak zimno; iż zębami szczę­
kaliśmy; od dni nic-jedliśm y niczego prócz kar­
tofli, które zbieraliśmy po  polach i piekli przy 
niałem ognisk i na dme rowu. Ro»tv.v -roiwki 
miał wysoką gorączkę, był szpetnie pTzcw.iębi’o  
'U.y, hektyczme wypieki zm ezyty mu się na po- 
łiczkacli —  a jednak nocami dingiemi szedł po 
rbwach, by - donieść rozkaz lub uganiał konno 
po wertepach, by nawiązywane lączngSć.

To Roslworu-wski —  z szablą w sęku.
A  drugi w nim tkwi —  ten z piórełn, jręwwa 

kawałęcsu legionowej, którego książkę „Szablą 
i piórcnr^otrzymalcni.

Zhnrnic-snn.cni jest tej książki, iż pokazuje nam 
wojnę, widzianą —  z konia. R ó ż u "  możm?! wi- 
tbzif/- Wihiiho: i a!c.iv' to (Ofl Pldzie Sie ktO

umiejscowi i w  jakim pozióstaje stosunku do 
WYj-idków. (Móv*riię'tu oczjwYisla tylko o tj-ch, 
któn.y opisują wojnę z am opsyi, a nie z biurka 
w głębi kraju). lanym  jest opis bitwy, dany 
przez owiowicka z rowów* sITzeleekich (będzie 
to szercg faktów*, których celowego 'powiązania 
w piciwszej linii nie wkbae , a innym opis, 
(Liiiy przez człow ieka z wyższej —  lecz nie­
zbyt ou pierwszej linii oddalonej —  komendy, 
Y/zględnie jej postoju. Inną sumę wrażeń ma 
piechur, inną artyińrzysla, a- zgoła limą kawa­
lerzy sta,

Rostworowski jest przed o wszystkiem kawa- 
lerzyętą. I to  stanowi zarazem o  pew-nem zacie­
śnieniu jog ó  widnokręgu, jak i pogłębieniu. —  
Zacieśnieniu —  bo ż kornia nie widzi —  w  wię­
kszości w ypadków  —  przesunięć piechoty, 
przebiegu zdarzeń w rowach strzeleckich, przed 
drutami, na plnców-kach, czujkach; pogłębieniu 
—  ho ten -okres działania, który miała w  dwu­
letnich bojank do  spełnienia kawalerya legiono­
wa, widział ^doskonale, szczegółow o.

UwdtłacŁiiia rdę to w  książce „Szablą i pió- 
fem “  dosacb'ie -np. w  ustępie, opisującym bi­
twę pod Kiriibabą. Że wszystki^patrołe ułań­
skie, ż>*cie w trudnym terenie kawałeryii' —  do­
skonale tyfet episane, to oczywiste; ale cóż 
•ponadto daje Rosfcwor-owFki w* 'opisie bitwy pod 
K-irlibabą? Oto działanie artylerj i, która sta<- 
Ia opodri naszej kawalerjd. Na-tondas-t daiar 
łania piech&ry nie widział pod Kiriibabą —  i 
jej też w  swym opisie nic^jwzgłędniii. .

I dalszy rys: oto Rostworowski, jako kawa- 
lerzysta n*idzi wojnę bardziej —  ruchomą. —  
Uwaga piechura bardziej jeafc skierowana na 
mom/onty stało —  w -opisach Rostworowskiego 
pełno mchu. moc ferenowych wiażeń, jakie da­

je jazda koinia,'_ szj-bkic przerzucanie się z 
miejsca na miejsce, pchrn r&mńiisccneyi pej- 
sażovrj-c.h.

A  -Wreszcie: pieclmr walczj* sam. Kawalerzj*- 
sta myślą i staraniem, a często i —  sercem obej­
muje drugą istotę, która jest stałym tego to- 
varzj"szem, dzieli dole i niedolę, złączona jest 

jwspólnem niebezpieczeństwem, a w niebezpie­
czeństwie jedyną ostoją —  konia. Te reż par- 
tj e książki Rostw-orowskiego, w kt )rj*cb mówi 
•o koniach naszej kawalc.ryi, są najpiękniejsze 
i najbardziej wzruszakące. Jak en -te nasze ko­
niki legionowe zna! Jak -bystro wady ich i za ­
lety rozpoznaje, jak je  ceni i lubi! Jak się zzył 
z tern wiernem -stworzeniem! I jak lego  towa­
rzysza na ryzykownym patrolu opiewać umie! 
Dokonuje się tu proces ..uczłowieczania11, to 
jest widzenie natury zwierzęcej kryteiyam i 
luiclzkic-ml, imputowanie mu właściwości i in­
stynktów, w łaściwych ludziom. Każde niedo­
maganie tego wiernego towarzysza, głód, oka 
leczenie —  jest tu brane, jako własne przeży­
cie; a gdy się mi< szczęście zdarzy i koń padnie, 
to ból odczuwa się. jakby stratę z najbliższego 
ot-cczenia i to nie z świata- zwierzęcego...

T jle  tematowych uwag-o książce Rostworow­
skiego.

A teraz kilku fć ’szeze słów o nim, jako o pi­
sarzu. U ("ty:

Z pośrodka T.egionów wyłoniło się kilka ta­
lentów* pisarskich. To dorobek „w ojenny11 na­
szego piśmiennictwa. Byli w  Legiouąrb tacy, 
którzy już przed wojną stenowi]i ustaloną po- 
zycyę w  uaszciu piśminnuict-wie (np. Siero­
szewski. Daniłowski, Żuławski). Byli tacy, któ­
rzy już przed wojną tworząc, c-zj* sprarwoadaw- 
cz>o działali, lecz których woina i Lcam-nr —

Z franta macsrlofsskpsga.
(Tel. wl „Nowej F.eformy”).

Karlsruhe, G s-tyc.zn.ia
Ikasa badmiika przyn-asi wa-stępujacą wi-aido- 

nrość:
Jaiic dontosl »liess'agoro« iz Salonik, na ften- 

cle macedońskim rozpoczął się silny ruch wśród 
w ojsk nie mi eck o -h u łgarsk: cb.

Pod Moaastyrem cofnęły się wysisoiięte od­
działy w ojsk koałicyi pod aaefekiem nieprzy­
jaciół.

jako pisarzy —  przeobraziły, nadaty ich pro­
duktom inny kierunek*! wruor. Klasyczinjmi -tej 
kategoryi przyldadcnf jest Kaden. Lecz są ta­
cy , którzj* dopiero w Legionach stali się ,-P> 
śmieimi11; dopiero w* Logionach —  i przez L e ­
giony —  talent icli się objawił! Trojo a i służba
*v polu bylj* tym kiełkiem , który padł na ich 

i duwtę. który je obudził.
T;ikim jest Józef Mączka, takim Józef Śza- 

rzyiiski; takim Stanisla-Y' RwStu-orowski C. d'0  
pic-ro na w*ojnie stali się pisarzami, ich fantazję 
uskrzydliła dopiero wojna, I ci może są najsil­
niejszym , bo najpierwotniejszym i najzdrow­
szym, bo przez literaturę przedwojenna ido ze­
psutym, ty*pcm w  naszern piśmiennictwie wo- 
jennem.

Rostworowski p;sze stylem prostym, a barw 
nym, ma słownictwo bogate. Lecz to, co  w  mm 
najbardziej ujmuje, to wielka szczerość, niewy- 
musznność, brak przesady i mnmięjy. N ie nar 
rzuca obrazów*, lecz jo  dyskretnie w* tok opo­
wieści wpłata; uie chce frapowiić ani literaty- 
zującym językiem, ani pewną histeryą w ujmo­
waniu tematu. On pisze tak, jak zaobserwował 
A  widział zdrowc-mi oczyuna. bystro, a trafnie 
To też z jego słów* czytelnik uczy* się cenić to, 
co  jest przedmiotem opisu, działalność naszej 
karm i ot yi.

I to może było najgłębszym powodem , Ola 
którego RoslworoTtski na czas pewien zamie­
nił szablę na pióro. On chciał, by  naszych uła­
nów — ceniono. A by n ictylko o nich marzono, 
nictylk-o ich barwnością i huńezucznobcią sic 
delektowano —  ale i jako żołnierzy ceadoiso.

I ten swój cel swą książką Rostworowski 
oL:ąga. Bertold M e n r i f i .
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Projekt regulaminu cymczasowei Rady Stanu 

scBłal już, —  jak  donosi korespondent * Cza­
su< z  W a r s z a w y  pod datą 3 bm. —  oprą- 
©cwany przez wybitnego prawnika warsiaw- 
ftkiego p Stan. Bukowieckiego i przyjęty przez 
przyszłych członków tejże Rady, z wyjątkiem 
ostępów, dotyczących »k o m i t e t u w o j ­
s k o  w e g o *  (par. 19 -2 6 ), o których zapad- 
« e  osobno decyzya. Oto najważniejsze posta- 
cow ienia regulaminu. ^

D e p a rta m e n i/.

Rada Stanu ma lunkcyonow ać dwojako, albo 
ł u p i o n o ,  aI*bo też zupomocą swoich organów, 

departamentów, wydziału wykonawczego, 
iceritotu wojskowego, kom isyj przygotowaw­
czych i komisarzy m iejscowych.

Zacznijmy od d e p a r t a m e n t ó w .  Ma ich 
być siedem (skarbu, spraw wewnętrznych, eko- 
arcmii i d\>brobytu publicznego, sprawiedliwości, 
w ym aó refigtjr.ydi i oświecenia pubłi eznego 
upraw ogólnych i wreszcie w ojny). Do zadań 
departamełiiów należy opracowywanie lub opi- 
ajowanie projektów usta w, przedkładanych 
Radzie Stanu oraz zarząd oemośnymi działami 
thtóhy publicznej —  słowem mają one to za­
c n i e ,  co  ministerstwa w państwach nowe żyt­
nie zongan,zowanych. Regulamin określa do- 
kłaJ-nkj w  par. 3— 12 zadania poszczególnych 
departamentów, a zwłaszcza zwraca uwagę o- 
krewlenie departamentu VI ( s p r a w  o g ó l -  
»  y  c h:

>D-apartament ten przrgctorwuje ogólne inte­
r n y  polityczna, dotyczące dalszego rozwoju 
sasśfceLioz/ch podstaw organizacyi państwa 
polskiego i -określenia jego granic, a t a k ż e  
• t o s u n k ó w  z p a ń s t w a m i  c e n t r a - 1 - 
s e m i  i i n n e m i  s p r z y m i e r z o n e m i ,
wreszcie innych spraw ogólnych, nie w chodzą  
eych w zak~es pięciu depsii tam&ntów specyal- 
BJTOhc.

Na czele departamentów stoją *dyrektoro- 
wiec mianowani przez Radę i odpowiedzialni za 
całą działalność departamentu, a dzielą się de- 
partamen ta na sekeye (z »naczelnikami s e k c ji<) 
Obok dyrektorów  istnieje »ciafo doradcze*, za­
proszone przez wydział wykonawczy Rady Sta­
nu. Tylfko w departamencie oświaty istnieją, 
lwie rady: jedna dla spraw wyznań, druga dla 

eśwmcenśa. Urzędników dep. mianuje dyrektor.
Wydz’ał wykoaawczy.

INnjgkn org-anem R ady jest »W  y  d z i a ł 
w y k o n a w c z y * ,  będący zwierzchnim org a ■ 
■em departamentów. Wed Je par. 14 wydział 
wykonawczy składa się z marszałka koronne­
g o  i 6 dyrektorów  departamentów cywilnych 
tj w ogóie z 7 członków, pizez Radę Stanu ze 
Swego grona wybranych Przewodniczy na 
tebrar .acii marszałek koronny łuh w jego  za 
słępt-zwłe wicemarszałek, będący jednocześnie 
dyrektorem jednego z departamentów. Zada­
nia wydziału oznacza par. 16: >W ydział wyko­
nawczy rozstrzyga samoistni!© w przedmiotach 
bęznośredrdej a k c y i i  o r g a n i z a c y j n e j  
i a d m i n i s t r a c y j n e j .  W  przedmiotach 

wjdawezytłh, tudzież w kweat.ach zasadni-
».rer£j w>dz.;-i> w-.trm rwen

i 7 'brania Ra ly S łann. 
pca Kitu rew a ssę w irs 

okupaeyjnrToi za p
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' ‘-feruje dla. ogól- 
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w i e c i e  i uł )  w i a r e ś c i e ,  pośrednikiem po­
między ludnością m iejscową hub Radą Stanu, 
idąc w  *7111 względzie za wskazówkami Jyre- 
ktora departamentu spraw wewnętrznych poro­
zumiewa się z  m iejscowymi przedstawicielami 
władz okupacyjnych i współdziała z  nimi w 
>zcsagólmx<;i celem przygotowania objęcia 
.liojscowej służby publicznej’ .

Pan. 38— 45 omawiają stanowisko, tj. obo­
wiązki i prawa r a d c ó w  S t a n u ,  którzy są 
'Wio urzędnikami honorowymi, albo płatnymi 
-K orony polskiej*. Płacę mają pobierać tylko 
ci, którzy są członkami wydziału w ykonaw czego 
i komisy i w ojskow ej, innym nal jżą &ię tylko 
dyety. Urzędnicy płatni ulegają oczywiścre dy- 
reyplinie służbowej, jak wszędzie. W edle par. 
38 radców.e Stanu jako członkowie tym czaso­
wo najwyższe1 magio Lnatury państwowej pol­
skiej, winni poświęcić pracy w  Radzie Stanu 
najlepsze swoje siły. Bęaą oni m ogii oddawać 
-ię ir»,nym zajęciom stałym tylko pod warunkiem 
u zyskania na to zezwolenia Rady Sta.iu in ple- 
no. Nie są w Radzie Stanu przedstawicielami 
ż a d n y c h  s t r o n n i c t w  a n i  o r g a n i -  
z a «  y  i i nae m ogą się do zdania takich orga­
nizacja odw oływ ać. Członkami stronnictw pozo­
stawać mogą tylko »prc foro interno*, w żad­
nym zaś razie nie rnugą jakc członkowie stron­
nictw występot,ać na zewnątrz, brać udziału w 
wa-lce partyjno-politycznej. Mają też powstrzy- 
nać się od krytycznej oceny Rady Stanu i pod­

ległych jej organów na zewnątrz. Obowiązani 
są d o  zach* wania tajemnicy służbowej we 
wszystkich wypadkach, w których tajemnica 
ta będzie zastrzeżoną, w każdym zaś razie do 
dyskrecji, Tosamo stosuje się do  członków Rad 
Departamentowych oraz członków Komisyi 
Przygotowawczych

Przepisy ogólne.
W  par. 46— 48 zawarte są przepisy ogólne, 

z których wynika, że wszelkie kwesty© decy­
dowano będą prostą w i ę k s z o ś c i ą  g ł o -  
s ó w ,  z wyjątkiem ustawy o S e j m i e  n a d ­
z w y c z a j n y m ,  oraz ustawy k o n s t y t u ­
c y j n e j ,  dla przyjęć'a  których potrzebna bę­
dzie większość d w a  t r z e c i c h  g ł o s o w  
obecnych na ogólnern zebraniu R-tdy Stanu. W 
rani© równości głosów zawsze głos przewodni­
czącego przeważać będzie. W szelkie wybory do­
konywane będą bezwzględną, prostą większo­
ścią.

Par. 49 (ostam i) zawiera p r z e p i s ,  p r z e ­
c h o d n i ,  dotyczący  ukonstytuiowaisGa ort/to­
nów Rady: Rada na pierwszem posiedzeniu o- 
bierze swoich delegatów do Komitetu wojsko­
wego oraz Wydziału w ykonaw czego, który ze­
brawszy się niezwłocznie, podzieli miedzy swoich 
członków departamenty. Każdy dyrektor de­
partamentu złoży zaraz wydziałowi zaprojekto­
waną przez id obie listę członków R ady depar­
tamentowej, która te Rada, po zatwierdzeniu, 
djnektoiow i pomocną bętlzie przy organizować 
niu departamentu. Celea.i zorganizowania K o ­
m i t e t u  w o j s k o w e g o ,  marszałek koronny 
zw ióci się do K o m e n d y  L e g i o n ó w  z żą­
daniem wydelegowania trzech wyższych ofice­
rów, poczerń Komu et w ojskow y zaraz się ukon- 
sr.yt.nuje i przystąpi do  urządzeoia departa­
mentu w ojny.

w  ten sposób, że najprzód sprzedaje się piątą 
pożyczkę z tego umarza się kwotę daną mu w 
zastaw na pie,wszą pożyczkę i można teraz 
sprzedać papier obligacyjny pierwszej, drugiej, 
trzeciej czy czwartej pożyczki. Praktycz de 
ntoma w .ęc różnicy, czy się sprzedaje jedną nie- 
zastawioną ob ligację , czy w  podany powyżej 
sposób dwie zastawem związane z sobą obliga- 
cye dw ćen rożny en pożyczek wojennych,
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rw ;w 7  .p od  datą 5 bm. donoszą, 
rsie Harty {kia.n i n rst-ci w o«ta.tnim mo-
p r z e d  t e r  m i o a m o i  ̂r w f  x ę > 

% r * /) la  c i ę ,  w y z n a c z o n y m  na
-i. rew  - J$ *■- .  V*p, | - n  ~ " 1 1 *

R a m  Stoua, ^póiazia łania  lub ak,,cr ' v Pt'rn'a P * ? «  Be8*l«g i, 10 bm. nabożen-aaWaruA
pićaeyi rr/ądóm okupacyjnych wym agające-.

Władza macszalka koronnego.
Ważnem niezmiernie, bo zasadniczej treści 

jetrt posranowienie par. 18: Marszałek koionny 
przewodniczy na zebraniach W ydziału w yko­
nawczego w ogólnem zebrania Rady btanu i w 
K o m i t e c i e  w o j s k o w y m .  Do czasu wj'» 
boru p a n u j ą c e g o  l u b  r e g e n t a  p a ń -  
s t w a  m a r s z a ł e k  k o r .  j e s t z w i e r z c h -  
f l i k i e m  p r z e d s t a w i c i e l e m  p o l ­
s k i e j  w ł a d z y  p a ń s t w o w e j ,  r e p r e ­
z e n t u j ą c y m  j ą  t a k  n a z e w n ą t r z j a k  
i n a w e w n ą t r z p a ń s t w a .

PDnum Rady. r'
Plenum Rady wybiera m a r s z a ł k a ,  wice­

marszałka i sekret a,rzc Rady Stanu. W edle pai. 
30: z wyjątkiem  kwestyi formalnych, oraz 
spraw, które przez plenum ogólnego zebrania 
uznane zostaną za nagłe, wszystkie wnioski na 
Radę Stanu w :nny być uprzednio rozpoznane 
przez wydział w ykonawczy, lub Komitet w oj- 
fkow y, stosownie do kompetencyi i z opinią 
jednego z tych ciał zareferowane Radzie Stanu.

Co do zadań to pa -- 32 postanawia, że Rada 
Stanu rozjmznaje w ogólnem zebraniu wszyst­
kie sprany..w ychodzące poza zakres kompeten- 
cy i W ydziału w ykonaw czego i Komitetu w oj­
skowego. W  szczególności d o  ogólnego zebra­
nia należy rozpoznawanie i uchwalenie wszcł- 
Jcioh wniosków o chnraktorz« u s t a w o d a w ­
c z y m ,  tj. j/rojektów  ustaw i rozporządzeń, a 
także spraw zasadniczych zarówno w wydzia­
łach c y  w i 1 d y  c  h, j a k  i w o j s k o w y c h  
Rady I leparta-aicofowe. — Komisarze miejscowi. — 

Radcy Stanu.
Projekty ustaw i rozporządzeń mogą być »d- 

da-T/ane do uprzedniego zbadania przez W ydział 
w ykonawczy luh Komitet wojskowy odnośnym 
R a d o m  D e p a r t .  a m e u t - o w y m .  O ile o- 
pracowanie tych projektów wpunaga szczegól­
nych studyów, będą tworzone »K om isyo przy- 
gatowaweze*.

^na także regulamin » k o m i s y e  u s t a w o ­
d a w c z e * ,  d o  których obok radców  Suanu 
ł»ogą  być zapraszane osoby p o z a  R a d ą  
S t a n u s t «  j ą c  e —  dla przygotowania pro­
j e k t  w ważniejszych ustaw. O najważniejszej 
z takich kom isyi mówi par. 35: Na jednam z 
pierwszych posiedzeń plenum Rady Stanu za- 
■oiaauje komisyę z 12 osób, do p r z y g o t o ­

w a n i a  p r e i e k t u  S e j m u  n a d z w y -  
o z a j n e g >  i  s t a ł e j  k o i i s t  j t u c y l  
p a ń s t w o w e j .  Przewodniczącym tej komisyi 
bedzre marszałek koronny, a  jtg o  zastęp-cą 
radca efinu , dyrektor dep. spraw ogólnych, 
k tóry  to departament załatwiać będzie sprawy 
car cela "y jao kotuisyi i przygotow yw ać dla niej 
matom ał.

AV r^&zcie co się tj czy » k o n a i s a r z y  
m i e j s c o w y c h *  to mianuje ich wydział wy- 
konawozy po  powiatach i większycłi miasUch. 
W w re par. 37

our. TV iynd o  flniu (K iedzie e.v przyie: -  Ra-

stwo p ontyfik abe w katedize, poczem nasiąpi 
konstytuujące zebranie się Rady Stanu dla w y­
boru marszałka i w ice-narsz?łka.

W boec blizkiego ternihiu utworzenia Rady 
Stanu, eo ma nastąpić w tych dniach, R a d a  
O ł ó w  u a O p i e k u ń c z a  wstrzymała załat­
wiania wszystkich ważniejszych spraw ogólno­
krajowych, wchodzących częściowo w zakres 
jej działalności, gdyż działalność je j po utwo­
rzeniu Rady Stanu będzie ograniczona do 
akcyi dobroczynnej i do  rejestracji strat wo­
jennych.

Z prezydyum miasta Krakowa otrzymujemy 
następujący komunikat:

Ostateczny termin, subsltiypcyi V  pożyczki 
wojennej upływa z dniem 10 stycznia br. Za 
dci kilka zatem, p c obliczeniu składek, przeko­
na się każdy o  niezwykłej sile solidarności oby­
watelskiej, która w krótkim stosunkowo czasie 
subskrypcyjnym  zdołała lujruchomać potężne 
kapitały aa cele w ojny.

Związki autonomiczne, instytucye finansowe, 
korporacye, stow arzyszenia i szeregi t^ób pry­
watnych z najliczniejszych warstw społecz­
nych spełniły już swe zaszczytne zauanie. Tyeh 
kUka dni, które jeszcze nas dzielą od  terminu 
zamknięcia subskrypcji, posłużą niezawodnie 

m, Ktćray dotychczas z jakrehkoiwiek powo­
dów irie m cgli uczyiuć zadość putryotyczneniu 
wezwaniu, aby i ci nieliczni spełnili swój obo­
wiązek dobrych obywateli kraju.

STANISŁAW STWORA.

Czynom pofskim.
K u wam... myśl zmierza,
na których pizyszlość Naiudti spoczęła
którzyście arką N O W R G O  P R ZYM IE R ZA
a prawdą żywą, iże Nie zginęła,
iżt nie zginie —  póki Jej testament
w y nieść będziecie w  sercach, jak —  sakrament!

Przeto na wasze dziś serca się kładzie,
Nadzieja nasza i W iara i Miłość,
którzy najmłodsi jesteście w gromadzie,
wy, co nie wiecie, co losu zawiłość,
co trud, jak silnie trzeba trwać pod znakiem...
temu, co na świat sie rodzi —  Polakiem!

Niechże wam o tem opowiedzą dzieje,
którzy pisali krwią dziadowie wasi,
niech z tych krwawiących kart ku wam powicie
m oc, co gwiazd wznieci sto, drugie sto zgasi,
1 nieco te karty orężem rozcięte 
uczą was tego co —  W ielkie i Święte!

A  z ojców  waszych krwi, rany i blizny 
niech się najświętszy pocznie d!a was pacierz, *(• 
w którym się módlcie o miłość O jczyzny, Ól
a słów modlitwy niech was uczy, macierz,
—  modlitwa z serca winna płynąć taka, 
ie  dumą nosić jest imię... Polaka!

W szysiK o cokolwiek było złe lub małe 
przez was niech wskrześnie we W ielkość i Donro 
co jest jak granit i jako spiż trwale!
—  W yście  świetności dawnej strażą chrobrą, 
ćo znow przywróci, nie dbając na strzały, 
blask jej tryumfu, potęgi i chwały.

W styczniu 1017.
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Piani flusirwńs ts in a k a  Ł tfu r a
Urzędowo ogłoszono, ie  subskrypry6 na 

piątą ausryacką pożyczkę wojeni-ą oędą przyj­
mowane j e s z c z e  d o  ś r o d y  10 stycznia 
b. r. włącznie. Konieczność przedłużenia termi­
nu wywikła najprzód wskutek śmierci cesarza 
Franciszka Józefa, która na cały tydzień za­
przątnęła uwagę publiczności, oraz t o J b M  
śwńąt Bożego Narodzenia, które z  natury rze 
czy przerwały napływ sufekrypcyi.

Przebieg stbskrypcyi jest już dotychczas 
zupełnie zadowalający. Z Tego bwfterdzefflia nie 
wynika jedmak, żeby sukcesu jeszcze o  ile mo­
żności nie powiększyć. Jest jeszcze wielu ocię- 
żałych, którzy m ogliby subskiybować, łecz 
zwlekają do ostatniej chwilL ?ą  to  zteiasacza 
ci, którz.y sul>krj”bowak pop. rednie pw/.jczici, 
i mogliby na podkład owyu-.h ob ligacji snb- 
.skrybować jeszcze piątą pożyczkę. Proceder 
Leon jest łatwy i nadaje się szczególnie dla sta­
no średniego. Paruje jednak jeszcze mylne za- 
pa>trjrvcałi.ia co  d o  ułatwień p izy subskirypcyach. 
Trreba w ięc wyjaśnić, że kto n. p . już złożył 
1090 koren na pierwszą prżyczkę, rsjfeże od­
nośny papier zanieść do filii Banku austno-wę­
gierskiego, albo do jakiej Kasy oszczędności 
lub banku, i oświadczyć, ustnie lbb p semnac, 
że taką samą kwotę subskrybuje także na pią­
tą pożyczkę. Z tego nie powstaje dlań żadne 
ryzyko, gdyż załatwienie owej o b lig a c ji jeut 
już wownęfcrarą spra wą Banku, k tóra 'subskry­
benta dalej już nie dotyka.

Pierwsza pożyczka jest zwrotna 1 kwietnia 
1920, piąta w  roku 1956. Otóż w r. 1920 bank 
sam umarza kwotę daną na zastaw. Kto więc 
dla piątej pożyczki używa ob ligacji z pierwszej 
pożyczki, w  gruncie rzeczy nie czyni nic inne­
go, jak tyle, że pożycza państwu pieniędzy nie 
d o  r. 1920 lecz d o  r. 1956. Przytem subskrybent 
robi ten interes, że zyskuje rocznic 64 koron 
na 1000 koron, tj. pTawie QVz proc. Mianowi­
cie procenty pierwszej i piątej pożyczki wyno­
szą po 55 kor., razem 110 kor., z tego bankowi 
musi za kmabardowaniś obligacyi z pierwszej 
pożyczki ołaeić rocznie 46 kor., pozostaje 64 ko­
ron. Podobnie można użyć tak ie  papierów z 
-rugiej, trzeciej i czwartej su bskrypcji na pod­
kład piątej. Zarzut, że w  ten sposób włożona 

k o m i s a r z  m i e j s c o w y j  kwota będzie uwięziona na czas długi, byłby 
R a d y  S t a n u  jest reprezentantem nolskiejjniesłuszny. Każdej chwili można tb ligacyę 
wtadzy państwowej w p o d l e g ł y m  m u  p o - [sprzedjtó w banku, pod względem  formalnym

¥  i t y c z k ę  i m i f y a & ą  

kończy 
we śrsd^ 10 stycznia b. r.

Wobec tego magistrat czyni przygotowania celem jenną. Z?- polcghmh w boju nauczycieli i uczniów 
zaprowadzenia rejonowania chJeba na wzór rejo- odbywać się mają w każdej szkole przy uczcstnic- 
nowania mąki. W dyskusyi podniesiono, :U;y przy twie całego zakładu doroczne nabożeństwa żało-

3 k .« ' -a  

Kraków, 6 stycznia. 
Następny numer »Nowej Reformy* z . powodu 

przypadającego dzisiaj uroczystego święta Trzech 
Króli ukaże się jutro, w niedzielę rano, o zwykłej 
porze.

Niepogoda. Nowy Rok widocznie rozpoczął się 
aurą listopadową, nie bacząc zupełnie na niestoso­
wną porę z mową, a więcej jeszcze na brak kaloszy 
i dziurawe buty mieszkańców, zakatarzonych 
i zrozpaczonych tym nieustannym deszczem je 
siennym. Wczoraj tę wodnisto-Ueszczową jedno- 
stajnoźć przerwało rano słońce, po południu je­
dnak znowu temperatura się oziębiła i najpierw pa­
dał deszcz, a następnie śnieg, który, tajać, zwilżył 
znowu i zabłocił chodniki i ulice miasta, trudne do 
przebycia bm smutnych następstw kataru. 0  ost­
rych mrozach, wichrach i zawiejach niema zupeł­
nie mowy. Podobno deszcze trwać będą przez cały 
styczeń. Tak przynajmniej twierdzą krakowscy me- 
leoroiodzy

Aprowizacya miasta. (Nowe eony maksymalne 
mięsa i wyrobów masarskich. — Dostawa ziemnia­
ków i mąki. — Brak nafty).

Onegdaj odbyło się pod przewodnictwem wice­
prezydenta miasta p. F e d e r o w i c. z a posiedze­
nie komisyi aprowizacyjnej Rady miasto Krakowa. 
Starszy radca magistratu, dr Z a w a d z k i ,  refero­
wał sprawę rewizyi taryfy maksymalnej na mięso 
wieprzowe, cielęce, wołowe i wjnoby masarskie. 
Uchwalono podwyżkę cen, którą już podahśmy 
wczoraj rat;o.

Następnie złożył wiceprezydent F e d e r o w i c z  
wyczerpujące sprawozdanie o stanie aprowizacji 
nuosta w chwili obecnej. Ptzedewszystkiem omówił 
s p r a w ę  z i e m n i a k ó w ,  która przedstawia 
się wcale niewesoło, gdyż zaledwie jedna trzecia 
część przyznanego kontyngentu dotąd przez Za­
kład obrotu abożem dla miasta dostarczoną aosto- 
ła. Gmina czyni wszelkie możliwe starania, ale, jak 
dotąd, bezskutecznie.

Po dyskusyi, w kiórej brali udział radcy miejscy: 
ks. Masny, Wasseroerg, Wielgus, Marjrewski. 
Adehnann, Srokowski, dr Ferbei, oraz wiceprezy­
denci Federowiez i Saae, uchwalono na wniosek 
hr. Wodzickiego wybrać deputacyę, któraby przed­
stawiła p. namiestnikowi stan sprawy, a ewentual­
nie udała się też do ministerstwa w tej samej spra 
wie. W skład deputacjń zostali delegowani na 
wniosek r. m^Kosobudzkiego, obok prezydyum m„ 
radcy miejscy: hr. Wodz.cki, dr Gross i Maryewgki.

Wiceprezydent Federowicz om ow ił następnie 
s p r a w ę  m ą k i  i c b l e b a .  R e z e r w  mą-  
c z n y t h  g m i n a  z u p e ł n i e  n i e  p o s i a -

ew-entualnem wprowadzeniu rejonowania, konsu­
menci sami mogli wj-brać sobie piekarnię, w której 
będą mieli zakupywać clileb, a dopiero, gdyby sa­
mi nie wybrali piekarni, mają być z urzędu do 
niej przydzieleni.

W dalszym ciągu zajmowano się s p r a  w ą 
k a w y ,  m l e k a ,  c u k r u ,  r y b, oraz n a f t y ,  
Co do nafty, to ograniczono jej konsumcjrę i wy­
znaczono 1J4 kilogiama rocznie na głowę dla ka­
żdego mieszkańca. Wymiar ten jednak dla Krako­
wa jest bardzo krzywdzący, gdyż opiera się na 
statystyce konsumcyi nafty w innych krajach, a 
nie w Galicyi, która dotąd posiada 80% oświetle­
nia Daftowego. Prezydyum miasta czyni starania, 
aby tomu brakowi choć w części zaradzić. W  ka­
żdym razie — jak podnoszono — wdnni rvszyscy 
swro.,0 w tym kierunku potrzeby ograniczyć do je­
dnej czwartej dotychczasowego zapotrzebowania.

Njwe kuchnie obywatelskie w Krakowie. Jak 
się dowiadujemy, w najbliższym czasie zostanie 
otwartą nowa kuchnia obj^watelska w Podgórzu 
przy ulicy Widnej 1. 6. Kuchnia ta obliczona jest 
na 800 porcyj obiadowych.

Wkrótce też będą otwarte jadalnie przy ulicy 
Starowiślnej i alei Krasińskiego, gdzie obecnie ku­
chnie miejskie wydają obiady i kolacyc tylko na 
zamówienia do domów.

Jak słychać, magistrat wynajął przy ul. Karme­
lickiej w zabudowaniach 00 . Karmelitów kilka 
ubikacyj na pomieszczenie dalszej nowej kuchni 
oływatelskiej, której urządzenie już rozpoczęto.

Przy ulicy Franciszkańskiej wybudowano już 
drugą kuchnię; będzie ona zapewne otwartą w 
przj’szłym tygodniu. Dwie te kuchnie obliczone są 
na 1.200 obiadów dziennid; jadaJnia wówczas bę­
dzie otwartą do godziny 3 po południu.

Po ukończeniu organizacji wszystkich kuchni 
miejskich, zostanie zniesione zarządzenie, wyprowa­
dzające obowiązkowe bilety abonamentowe, które 
dotąd trzeba było zakupywać na jeden dzień na­
przód.

Denatek drożyźniany dla emerytów ł wdów po 
urzędnikach. Z wielu stron otrzymaliśmy zażale­
nia, iż.emerytom i wdowom po urzędnikach, któ­
rym w' roku 1916 przyznano i wypłacano dodatek 
droryźniany, w dniu 2 b. m. dodatek ten wstrzy­
mano. Interesowani zapytują krajową, dyrekeyę 
skarbu, kiedy nastąpi wyplata tego dodatku?

Koncert p. Heleny Zboińskiej-Ruszkowskiej za­
powiada się wedjhig ogłoszonego prog,amu niezwjr- 
klo interesująco Z wielkiego roperloani klasyczne 
go wymienić należy sławną aryę z opery Webera 
„O broń1 (Ł ,zwr. ,,Ocęan-Arie“ ), jedną z najcudniej­
szych repertuaru niemieckiego, dalej prześliczną, 
muzykalnie pierwszorzędnej wmrtości pieśń Liszta 

Loreiey«. Wielkie zainteresowanie wzbudza też 
zapowiedziana pieśń Szopena »Cisza nocjr«, uło­
żona specyalnie dla p. Ruszkowskiej z partytury 
skrzypcowej, jako też mało u nas znana arya z 
opery Statkowskiego »Filenis«, której partytura 
dotąd drukiem nie została wydaną Ponadto od 
śpiewa p. Ruszkowska dwie wielkie aryo z oper 
Verdi’ego »E,rnani« i »Vespri Sicilrani*, jako też 
szereg pieśni nowszych kompozytorów' polskich. — 
Koncert p. Ruszkowskiej odbędzie się w niedzielę, 
dnia 7 b. m„ w sali »Sokoła«.

Wystawa Sztuki »C/,wórk.i«. Frekwencya, jaką 
się cieszy nowa wystawa obrazów »Ozwórka«, 
świadczy o potrzebie takiej placówki sztuki w Kra­
kowie. Codziennie t.himy publiczności zwiedzają
TvyRtf?/n-f*. wyrnfcjfjrrr- się barfiro porhłr+miei tt-c*.ki­
ści. Prócz wŁpaniałeg^o cyklu i>Ojc7,e Nasz* J. Krze- 
sza, »A tak u husaryi polskiej* Antoniego Piotrow­
skiego, ogólne zainteresowanie wzbudzają pejsaże 
S. Radziejowskiego, kwiaty i portrety L. Stasiaka. 
Ponadto p. Krzesz wystawił przebajeczne głowy 
kobiece, p. Piotrowski niezwykle ciekawą w ujęciu 
ieenę w szynkowni bałkańskiej i wiele innych do­
skonałych epizodów rodzajowy-eh.

Zajmujący ten przegląd sztuki potrwa jeszcze 
kilka dni (do 15 stycznia), poczem nastąpi wysta­
wa drugie;’ serji innych obrazów. — Wystawa 
»Czwórka«, jak wiadomo, mieści się przy ulicy 
Siennej j. 2 (róg Rynku), I. piętro.

Janina Korolewiez-Waydowa, niezwykła inter- 
pretatorka partyj operowych, która przed wojną 
w s p ó ln i e  z Carusem w roli Neddy w ^Pajacach* 
budziła entuzyazm w Londynie, wystąpi, jak już 
donosiliśmy, w Krakowie dzisiaj, dnia 6 b. m., w 
sali s>Sokoła*. Niezwykła ta atrakeya muzyczna, 
jaką jest każdorazowy występ p. Korolewicz-Waj'- 
dowei, obudziła wielkie zainteresowanie w nasz.em 
mi iście, tem większe, że znakomita nasza prima- 
donna da się słyszeć w najwybitniejszych partyach 
ze sławnych oper: >Gioconda«, »Demon«, »Man- 
vu«, >Dama Pikowa*, »Afrykanka« i wielo innych. 
Z gościem, który przybj'wa do nas z wj^stępów we 
Lwowie, wystąpi wytworna pianistka lwowska He­
lena O t t a w r o w a  i wykona utwrory Cesara Prari- 
eka: Prelude-Coral et Fugue i Chopina: impromp- 
tus As-dur, Fis-dur, Ges-dur, Cis-moll. Wieczór po- 
wtórzonj7 będzie w Zakopanem i Tarnowie.

Nieodwołalnie ostatnie przedstawienia >Szopki 
krakowskiej*, która w wykonaniu p. Teofila 
T r z c i ń s k i e g o ,  oraz niezrównanych w poru­
szaniu laleczkami artystów' zyskała tak wdelkic 
powodzeniej- odbędą się w sobotę, dnia 0 bm., o go­
dzinie 7 wieczorem, i w niedzielę, dnia 7 bm., o go­
dzinie 5 po południu. Nieliczni- pozostałe bilety do 
nabycia w księgarni S. A. Krzyżanowskiego i przy 
wejściu na salę (Towarzystwo techniczne, ul. Stra­
szewskiego 1. 28).

W sprawie tworzenia zbiorów szkolnych, oraz 
podjęcia gorliwej akcyi, celctn upamiętnienia cza­
sów wielkiej doby wojennej, wydala Rada szkolna 
krajowa na mocy reskryptu ministerstwa, wyznań 
i oświaty okólnik, który rozesłano Radom szkol­
nym okręgowwm. Tiękną akoyę mają p o d j ą ć  gmi­
ny przy współudziale nauczycielstwa: utrwalenie 
pamięci bohaterów wojny obecnej przez budowę 
kapliczek pamiątkowych, pomników, zakładanie ta­
blic i kamieni pamiątkowych, sadzenie drzew', dę­
bów i lóp, gajów i alei wojennych, -któreby pamięć 
dni obecnych przekazjreały następnym pokole­
niom. W pracach około zakładania gaików i alei 
i t. p., o r a z ^  pieczy nad niemi winna też wziąć 
udział starsza młodzież szkolna. Prócz tgo w szko­
łach mają powstać małe muzea szkolne, groma­
dzące pamiątki chwili obecnej, zbierane drogą o- 
fiarności uczniów oraz nauczycieli. Zarządzenia po­
wyższe mają być w szkołach stosowano wedle wa­
runków' miejscowych. 0  ile środki materyalne po­
zwolą, każda szkoła ma postarać się o utworzenie 
tablicy pamiątkowej, zawierającej nazwiska nau­
czycieli i uczniów zakładu, którzy zginęli na polu 
watki lub zmarli wskutek trudów' wojennych. —

d a, tak, że w razie wstrzymania transportów W każdym zaś razie spisjnrane być mają nazwiska 
z j  ikiegok»łwiek powodu, Kraków pozostanie bez nauczycieli i uczniów, uczestników' wojny świat™ 
mąki. Również krytycznie przedstawia się sprawa w ej, w osobnej księdze pamiątkowej. Każdy za- 
cłiifcba, którego obecnie siato brakuje w Krakowńe. kład prowadzić też będzie dokładną kronikę wo-

bne.
..Jasełka-'. IV miejskim zakładzie wychowaw­

czym dla bezdomnych chłopców w dzielnicy XII 
fFóhvsi_e Zwierzjmieckfenprzy* ulicy Flisackiej 25. 
odegrają wychowankowie tegoż zakiadu w dniu 
6 i 7 b. m. o godz. 5 po południu »Jaselka«, ułożo­
ne przez ks. L. Soleckiego w 4 odsłonach ze śpie­
wami i muzyką.

Walne zebranie Stowarzyszenia „Rodzina Sie­
roca" odbędzie się w' p o n i e d z i a ł e k  8 b m. 
o godz. 3 popol. w lokalu sodalkyjnym, Szewska 
5, I. piętro.

Zmiana sklepów rejonowycn. IV miejsce sklepów 
przy ulicy Dietla 1. 58 i ulicy Miodowej 1. 16 wyko- 
njwvać będą, począwszy od dnia 8 stycznia b. r„ lo 
jest od poniedziałku, rejonową sprzedaż mąki skle- 
py przy ulicy Dietla 1. 87 i Miodowej 1. 1. Od togo 
dnia przeto osoby, zamieszkałe w dzielnicy VIII. 
po lewmj stronie ulicy Krakowskiej, którym wyzna­
czono do poboru mąki sklep przy ulicy Dietla 1. 53, 
mają zgłaszać się po mąkę do sklepu przy ulicy 
Dietla 1. 87, a osoby, przekazane dotąd do sklepu 
przy ulicy Miodowej 1. 16, do sklepu przy ulicy 
Miodowej 1. 1.

Dwa pokoje. Na temat noty pokojowej czwór- 
przymierza i odpowiedzi koalicyi, słyszeliśmy nar 
stępujący dowcip:

Mocarstwa centralne chciały pokoju z wiktem, 
koalieya chce pokoju z praniem.

’Ł  t z irm u *
Oświęcim, 4 stycznia. (Nabożeństwo żałobne za 

duszę ś. p. Bon ryku Sienkiewicza. — »Gwiazdka* 
dla legionistów. — Uznanie dla burmistrza. — Po- 
żjmzka wojenna).

Staraniom Towarzystwa Oświaty Ludowej odby­
ło się onegdaj nabożeństwo żałobne za spokój du­
szy ś. p. Henryka Sienkiewicza. Kościół wypełmo 
ny był po brzeg, ludnością z miasta i wsi okolicz­
nych.

Staraniem prezesa iJ. K. N. p i i  a y z 1 a oracza 
ni są od początku wojny legioniści z tutejszego 
miasta i powiatu czulą, ojcowską opieką. W każde 
święta zarządzoną jest. zbiórka pieniężna, w czem 
jest pomocną Liga kobiet, nadto posyłamy na front 
dary i upominki dla utrzymania nici sympatycznej 
pomiędzj' miastem a naszymi dzielnymi żołnierza­
mi. Wskutek translokacyi naszjmh pułków, opóżńł 
się komitet z wysyłką »Gwiazdki«, którą otrzj'- 
mali legioniści dopiero w dzień Nowego Roku. — 
Wystano ciepłe koszule, tytoń, cukier, chusteczki, 
skarpetki, czerwone wino i różne drobiazgi. Wogó- 
le tutejsze mieszczaństwo i lud okoliczny na każde 
wezwanie P. K. N spieszy zawsze z chętną pomo­
cą, zaznaczając sympatye dla naszych żołnierzy, 
którzy, jako ochotnicy, poszli w bój o świętą spra­
wę. Niestety nie można tego powiedzieć o obywa- 
tolstwio okolicznem, które z nielicznymi wyjątka­
mi zachowuje się w tej sprawie obojętnie.

Na ostatniem posiedzeniu Rady miejskiej zabrał 
głos asesor p. Jaśkiewicz i w ciepłych słowach wy­
powiedział gorące słowa uznania dla pracj' burmi­
strza p. Mayr/ja w czasie obecnej wojny. W szcze­
gólności podkreślił jego starania o aprowizacyę 
miasta, gdyż przyznać to należy, że ze swej strony 
czyni p. Mayzel wszystko, co możliwe, aby w tym 
kierunku zapewnić miastu nab\rwauie najpotrze­
bniejszych artykułów spożj/wczych. W uznaniu 
tyeh zasług powzięła Rada jednomyślną uchwałę 
podwyższ\'ć burmistrzowi „dodatek osobisty do
k —ty .— ri' ' - ,»r '

Jak na nasze stosunki, idzie tutaj pożyczka wo­
jenna bardzo dobrze. Dotąd subskrybowano w mie­
ście poważną kwotę 741.250 K i jest nadzieja, żo 
kwota ta zaokrągli się do sumy 800.000 K. W obec­
nej pożyczce bierze ochotny udział lud vnejski, co 
jest y.askiigą tuteji.zego starosty p. Dosohota, który 
postarał się o odpowiednie pouczenie ludu i zachę­
cił go do spełmania t-ego obowiązku

Wieczór p.eśui i piosenea urządzają pp. Br. Kra­
jewska i H. Muller w dniu 7 b. m. w Białej.

Tarnów, 29 grudnia. (Opłatek w barakach jeń­
ców rosyjskich). Staraniem porucznika Leopolda 
Gobla., komendanta baraków dla jeńców rosy, 
skic.li ,udbyla się 23 b. m. wilia dla żołnierzy na­
szych, przydzielonj’ ch do baraków, jako też dla 
jeńców. W największej sali, przeznaczonej na ka­
plicę, przybranej świerkami, ustawiono stoły v» 
podkowę i przykryto je białym obru&em; z boku 
ustawiono duże drzewko, oświetlone - licznemi 
świeczkami i ubrane rozmaitymi darami. O go­
dzinie pół do 6 zebrali się w saL prócz komendan­
ta baraków, major Wtozniakowskr, . komendant 
miasta i p. Mrożek, porucznik z etapowej stacyi i 
ustawili się przy głównym stole przed skromnym 
ołtarzem; w głębi szarże, żołnierze i jeńcy. Po zło­
żeniu raportu przez komendanta Gebla, major W o­
źniakowski przemówił do zebranych w słowach 
bardzo pięknych, kończąc swą mowę okrzykiem na 
cześć cesarza Karola I, powrórzonj-m z gromkim 
zapałem przez obecnych ż o In i en-/, y. W serdecznych 
słowach, pelnjmh żołnierskiego uczucia, komendant 
baraków, porucznik Gc-bel, podziękował majoro­
wi Woźniakowskiemu za jego trudy i pracę, za 
„jego serce złote, bijące pod twardym mundurem*1, 
składając mu serdeczne życzenia świąteczne. Po 
podziękowaniu przez majora Woźniakowskiego 
nastąpiło łamanie się opłatkiem tak z komendan­
tom, jako też z żołnierzami, poczem zaproszeni go­
ście odeszli, kołnierze ze sw-o-ui koimuuia.utem Ge- 
biem i jeńcy 7asi -dli do skromnej wibi. przy spo- 
żywani-u której, « W r ł - b ć  waliły lak młó­
cili, w-spominająć swojo stęsknione rodainy. Dc 

wzruiszc-iiiych pTreiiiowd Komendant
(tobol, przjąmminająe ciężkie chwile wojenne, w 
czasie których ludzie zostali oderwani od ognisk 
rodzinnych. Należą się im serdeczne życzenia 
krótkie,’ jak krótkim jest rozkaz wojennj'. Po spo­
życiu wilii przemówił ponownie por. *Gebel j 
wzniósł okrzyk na cześć cesarza Karola. I. Imie­
niem żołnierzy przemówi! w serdecznych sławach 
plutonowy Dubiel. W czasie wilii odśpiewano sze­
reg pięknych i wzruszającycm koleml, a niejo, 
dnemm steranemu wiekiem i trudami ' żołnierzowi 
kręciła się w oczach szczera łza i serce wznCsilo 
się do Matki Boskiej Częstochowskiej, której bo­
lesne oblicze patrzało na zebranych z kapliczne- 
go obrazu.

Dnia 25 b. m. odbyła się w barakach epidemi­
cznego szpitala dla jeńców wilia, urządzona rów­
nież przez komendanta porucznika Gebla.

Zakopane, -i stycznia. (Poświęceń© sztandara 
3 pułku Legionów polskich. — Wieczór ku czci 
ś. p, Sienkiewicza. — »Ciepła wdówka*. — Leie- 
wicz).

Święciliśmy tutaj podniosłą uroczystość poświę­
cenia. sztandaru 3 pułku Legionów polskich. Roz­
poczęło ją natrożeństwc w kościelo parafialnym, 
celebrowano przez ks. kati. Józeta W ą t o r k a  
z Tamowa, przy udziale hrjgadycra. H a l l e r a ,

Obrazy oryginalne wybitnych arŁystcfty. — Re- 
prouubeye z polskiej i obcej sztuki, religijne, 
pabryotyczne i rodzajowa. — Druki parafialne, 

jodarcze, — Książeczki do nabożeństwa



<fobot_, 6 Stycznia 1917. NOWA KEF OEMA K t &. S
przedstawicieli 3 pułku Warszawy z majorem Z a ­
j ą c e m  na czele, oraz licznie zebranej publiczno­
ści. W czasie nabożeństwa dokonał celebrans po­
święcenia sziandaru, poezem wygłosił okoliczno­
ściowe kazanie, zagrzewając w płomiennych sło­
wach do jednośd i zgody, celem osiągnięcia jedne­
go. wspólnego celu, jakim jest niepodległa ojczy­
zna. Właściwy akt uroczystości odbył się na placu 
kościelnym Imieniem komitetu, ofiarowującego 
sztandar pułkowy, przemówił artysta malarz i pro 
jetetodawca p. Jan S k o t n i c k i, wręczając sztan­
dar chorążemu Dzugajowi. Równocześnie uformo­
wany w dwurząd oddział bawiących tu na kuracyi 
legionistów, wraz z oficerami oddał honory woj­
skowe. Imieniem łudu podhalańskiego, z którego 
dzielnych synów rekrutuje się pułk trzeci, wystą­
pił z pięknem i serdeeznem przemówieniem adwo­
kat dr W a s i e w i c z .  W gromkich, pięknych ry­
cerskiego animuszu słowach, podziękował bryga- 
dyer Haller za piękny akt wielkoduszności Podha­
lan, zaznaczając, że sztandar ten wzniesie się wy­
soko i o&aże sie godnym dzielnych czynów trze 
ci ego pułku w obecnej iwiatowej wojnie. Zakoń­
czył okrzykiem: »Niech żyje rząd polski i armia 
polska!*, powtórzonym z zapałem przez zc branych. 
1'roczyswYŚć zakończyła mowa brygadyera.

Pamięci wielkiego twórcy »Trylogii*, Henryka 
Sienkiewicza, który, jak wiadomo, tuk częstym by­
wał gościem j>od Tatrami, złożyło Zakopane hołd 
i i-o wcale niepośledni. Z imeyatywy miejscowego 
Koła T. S. L. odbył się w sali teatralnej ż o rsk ie ­
go Oka* dnia 27 gTudnia ub. roku uroczysty wie­
czór. Słowo wstępne, owiane czarem prawdziwej 
poezyi słowa, pełne głębokich myśli i zawierają-ce 
trafną charakterystykę życia i twórczości Sienkie­
wicza, wyj)..wiedział p. Stefan Ż e r o m s k i .  Z ko­
lei lMisiąpiły udatne produkeye fortepianowe p. 
Dwernickiej, śpiew p majorowej Galicowej, oraz 
pięknie odeaytany przez p. Jana Heufeld-Hoffma- 
na wyjątek z zPot-cpu* pod tytułem: »Ocaleme
króla*.

W wieczór Sylwestrowy odegrało Koło drama­
tyczno na dochód w połowie dla Legionów pol­
skich, w poiowie dla niezamożnej młodzieży z »Od- 
rodzenia* na scenie »Morskiego Oka* komedyę 
Bałuckiego pod tytułem: »Ciepla wdówka*.

Znany humorysta p. dyrektor Anarzej L e l e -  
w l c 7 dał tu w dniu 27 grudnia ub. roku w sal: 
»Morskiego Oka* wieczór śmiechu. Zręczne mono­
logi, wypowiedziane z właściwem artyście zacię­
ciem i humorem, wywoływały zasłużone i rzęsiste 
oklaski. ' W.

Okrucieństwa generała rosyjskiego w Galicyi. 
Czytamy w »Dile«: Jak donosi »Kijewskaja My®*, 
sąd wojenny w Kijowie skazał komendanta woj- 
ekowego jednej z miejscowości w okupowanej 
przez Rosyan Galicyi, K o n i s k i e g o ,  za to, że 
p o d d a w a ł  m i e s z k a ń c ó w  t o r t u r o m ,  
aby wymusić od nich zeznania. Tak n. p. włościa­
nina Kaduka rozkazał kozakom siec nahajkami 
i na rany sypać sól. Na rozprawie stwierdzono, że 
Koniskiego wezwał do Galicyi w roli administra­
tora były jej generał-gubernafor hr. B o b r i n s k i j 
i, że Koniskij postępował -według wskazówek hr. 
Bobrinskicgo.

. . .. i/Si' ot * a
Kieica. (Pensye dla yezydyuin miasta). Na 

pierwsze*) jJeorói Rady miejskiej po przemó­
wieniu ut K o n  c k i e g o ,  na wniosek p,
M a r k o w s k i  g o  wyznaczono dJa prezydenta 
Kiiasta J^iteyę w kwocie 2100 rb., dla dwóch wi- 
crwti-7v.i"i|ii«r po 1.500 rubli, a dia rajców po 
1300 rubli

Z Legmnów połskóh. Z Warszawy wyruszył na 
czas pewien 3 pułk piechoty Legionów polskich. 
Pułk, pozostający jod czasów om dowództwem pub 
kowiiika G a l i c y ,  udał się do Zegrza, gdzin odby­
wać się ł>ę<ią ćwiczenia. W Jabłonnie, gdzie pułk 
zatrzyma się na czas krótki dla wypoczynku, urzą­
dzone hędzie dla pułku przyjęcie.

Gdańsk — Królestwu Polskiemu. Pisma, wyeho 
dzące w zaborze pniskim, ogłaszają następującą 
odezwę, ogłoszoną w Gdańsku:

-»Jak w innych okolicach, tak i tu nad ujściem 
Wisły nad wodami Bałtyku, w prastarym grodzic 
Mestwinów i świ&topelków, Gdańsku, urządzamy 
dnia 28 stycznia b. r. Bazar dia głodnych braci 
naszych w Królestwie Połskiem. To nie tylko czyn 
szlachetny, ale nasz obowiązek. Osobliwie odzywa- 
my się do braci naszych na Kaszubach, którzy tak 
Łcznie i chętnie dają na kościoły, aby z datkiem 
pospieszyli. Ofiara dla głodnych jest tak samo 
wzniosła i szlachetna, Bogu miła i czynem pobo­
żnym, jak datki na kościoły. Świątynie braci nar 
szych opustoszeją, jeżii wierni wyznawcy wyginą... 
Ani jednego domu w Gdańsku i okolicy niech nic 
będzie, któryby z ofiarnością na tak szlachetny 
czyn nie pospieszył. Również rodaków z dalszych 
stron prosimy o nadesłanie darów*.
_ Komitet, który ogłosił odezwę powyższą, składa 

się z Polek-Pomorzanek.

Repertoar teatru miejskiego w Krakowie 
im, Juliusza Słowackiego.

W  sobotę, dnia 6 b. m.: po południu: »Betleem 
pOiskie*, jasełka L. Rydla; wieczorem: *Nasi naj- 
»erdeczniejsi*, komedya W. Sardou.

Repertoar miejskiego teatru ludowego.
W sobc tę, dnia 6 1 m.: po połuuuiu: >Kilińsbi*, 

Sztuka historyczna Dl. Bałuckiego: wieczorem:
»Karpa'eey górale* J. KorzeniowślffegT).

Di niedzielę, dnia 7 b. m.: po południu >Kopciu- 
izek*, baśń A Walewskiego: wieczorem: »Karpae- 
ey goraie*, sztuka J. Korzeniowskiego.

tb o. J tdwig i Mossakow skicj z p. dr Tadeu­
szom JllusiaJ aa, konc. adwokackim odbył się
dnia 28 gnsuna 1916 roku w  kościele &w. Mi­
kołaja we Lwowie, 403

0  Biiisa dstoel sioly fia Płtis
OfiS n w f t i 1 * . .1____ _*_ __1 -.
w witiiiu

tr :e-ba się wziąć do naturalnej w ody mineralnej. 
Do tego zaleca, słe irańleniAi UatlłHlicgO GifJS-D tego zaleca aię najlepiej Matrotiwgo csues- 
fcfifcler. T a  naturalna szcznwa, wytryskująca z 
czystej) skały gra.niŁowej, ma wyborny smak. 
orzeźwia organizm i nadaje się nalep i ej na 

stały e-odzienmy napój " ” 4 ■10104-3

S K Ł A D K I
złożyli w Administracji „Nowej Reformy'1: 
Komitet opieki nad b. fcgionfe-tanii: Liga Kobiet

*  N ku 172 kor. 60 hal., Józef Yisnak, inŚpor. Ki
* /• (dla ociemniałych), F. Kozłowski zebrane za­
miast oświetlenia grobów 9 kor. 10 hal. (dla ociera małych).

Na ofiary wojny: Radca Niemetz 20 kor.
,° 'n. im. dra I. Dembowskiego: Dana 'iRn: •, v t : 1 “ ra l. L'emDOWSKiego: uana

kirT  un J,;kp.więzówrn, 6 kor.; Mania, Janek, Hel­
c ia i  Wlaozio Nieciowio «  kor.

cp-ara w  3 aktach z  prologie.,® Stanisława Moniusz 
kl (słowa J. Chęcińskiego).

Kraś-ów, 6 stycama.
W  „Halce11 i w , Serasznym dworze" występuje 

p-asadtiioKa, cecha muzyki M-oaruszkowsidej: Jest
idą zdumiewające bogaotw© melodyjno, śpiewność 
mcmal włoska, przesycona pierw iastkieni słowiań­
skiego liryzmu. Te dwk, opery pnzalstawają typ 
daw.ej, pnzodwagnerowskaoj onery, której brakło 
dramatycznej jeduokttoóci, a która rozpadała się 
na luźne ustępy w-yilcalne, okładające się na mozai 
fcową całość. Jeoynym celem dawnej opery był 
ś p i e w ;  ekiehając oper przedwagnerawskich, na­
biera się pi /okon.Ł.iia, Ż8 akcya, tocząca ś ę  na 
eeenró jest tylko połoreca, służącym ca przygoto- 
oaaie dla głównej i aajśrPetoirojsze, części opery 
tj. dła p o p i s o w e j  a r y i :  a więc w „Hak.e“
dizieje « ę  wszyetko niemal po to, by bonaterioa 
mogła zaśpiewać swoją pieśń ariłosną „Gdyby ran­
nym słoukdcm11, rzaś J antek swoje niezrównane 
.iłBiimią jodły11 lub w „Strasznym dworze11 Stefan 
swoją aryę kurairtową.

W a g n e r  położył kres tej formie operowej. Od 
tego wpływu nie uchylił sie i Moniuszko, przejaw. 
szy się teoretycznymi wywodami Wagnera, zawar­
tymi w 3-tomowej rozprawie „Ojwir und Drama11. 
Wyrmaje to Moniuszko w jednym ze swoich listów, 
gdzie nazywa Wagnera „zbaaiicielom dramatycznej 
muzyki11, a przede wszy stkiem wyznaje tc drogą 
czynu, k ćrego •wykładnikaem stało się dzieło, 
stworzone pod wpływem Wagnera tj. „ P a r y  a11.

Pracę nad tą operą rozpoczął Moniuszko w r. 
1859, zaś w 10 lat [jóźniej wystawiono „Paryę11 po 
raz pierwszy w Warszawie — bez większego powo- 
dwema, I nie ozaw: styl jej odbiegał z>bytnlo i od 
tego wszystkiego, co gra.no wówi-zas w Warszawie, 
a głównie od stylu dotychczasowych kompozycyj 
Moniu-sr.ki W „ParyT1 zerwał Moniuszko z typem 
dawnej opory, rozbitej raa mozaikowe „numery1, 
a wstąpił na drogę muzycznego dramatu, dążąc do 
jednolitości i konsekwentnego snucia muzyki p,o 
linij dramatycznej. Muzyka oidera się na librecie 
J. C h ę c i ń s k i e g  o, wvkiroj.)nem z powieści Dela- 
-wigneta i mającem <za prze-dmiot opowieść o losach 
nieszczęśliwej kapłanki z kasry Bnminów, N e a l i  
i Baćzelniku wojowników, I d a  m o i  z e  i, pocho­
dzenia paryi. Idamo.r tai swoje pochodzenie, by 
zdobyć rękę Neali. Niestety zdradza je obłąkany 
ojciec Idaniora, Dżarrs. Jak w „Ijohongrinie11 wa- 
gnerowskiim, tak i tutaj wyjawianie tajemniey spro­
wadza katastrofę, ldamor ginie z wok hiau mimo 
zasług, jakie położył dla narodu, zaś Neala, wy­
klęta przi z ojca, idade za obląk^ayn: Dżaresem na 
wygnanie.

Ta egzotyczna opowieść z nad Gangesu stanowi 
dramatyczny kręgosłup dla muzyki Moniuszki. Sąd 
•mój o tej muzyce nie nreże być wyczerpujący, gdyż 
opiera się na Iragincyit^.ryeznem wrażeniu, odnio- 
sionem z przejrzenia wyciągu fortepianowego i ■>. 
wykonania tego wyciągu przez krakowskie Towa­
rzystwo operow'6. Ale i ta fonma poznania się. t. 
dziełem, do którego kompozytor przykładu! szcze­
gólniejszą wagę, starczy, by poznąć jego odrębność 
wobec mnny-ch dzieł D!oniius7,K« d cha.rakii ery stycz­
ne cechy: a wdęe dąż-ność do ut.TKymnoia. całości 
w etylu dramatycznego redląt,iva, dalekiego od 
typu, st.worz.ouego przez opiwę włeeką, a whirżo- 
•nego do formy wagmerowukiej kantyleny deldswna- 
cyjnej. do owej „unemłHche Mckulie" śpiewnej, a 
statra.nnie recytujtiicej słowa tekskai, aniiikająeej w'ae- 
(-.zinigo kadrsneyimowaio» ,  a poddanej pod bcz- 

wtaiteę słowa, fcrriścd. dźwW ku i n,i-
y.roju. Pod tym wsęflędem osiajga Moniu.w.ko ha-r- 
łzo w de: jego redtatiwa są ta.k mdmiyjine, że wy- 
aifitają.ia z nidi łvt.->zpośred.n.i-o k&mylona n»e odrzy- 
iła dę jako coś obcego pod w-zglcdtun stylowym, 
'cerz przedstawia ®ę jako ich organicana. konse 
kweneya — iprzy.najmni,( j •wtk jest. we większości 
wypadków. Są, bowiem ustępy, iinwwim nie różne pa 
tradycyjnej kantyleny moninszkowskiej opery lub 
>ego pieśni ize „Śipiew:n:ków domowych11 są. gdzie 
niegdzie i ustępy banalne (jak rep. w scenie Idamo- 
r-a z ojcom w akcite drugim), dotsodizące, ze tej no­
wej formy stylu nie wchkmął kompozytor zup.-t- 
'do, te się może chwiłami i wyaiłał, by stworzyć 
r7.ecz, zgodną z założeniem.

Natomiast na polu h,trmo.mcznem wydobył Mo­
niuszko nowe, nieznane u n-iogc przedtem boga­
ctwa i struktura alterowanycli akordów i śmiate 
®esto.w;fenia rm^odylji*i etwie^łzątą, jak głęboką 
Łntniicyę harmoiiiczną poria-cLtł Dloniuszko.

Zasadniczym błędem jednak całości jest break lo­
kalnej charakterystyki, ignorowanao kolorytu tła, 
wśród którego akcya się toczy: Neala śpiewa jak 
-Halka , z'd- Idamor i Dżares mogliby' również 
znaleźć się w innych operach Moniuszki bez narzu- 
curm stylu itycli oper. Jedynie tylko chór brami­
nów na. począitikn dktu pierwszego ma pewne cha- 
'rakt.eTys^yczne momenty; możliwe jcdnaic, że- bra­
kowi temu zaradza koloryt orkicstraJny, wszelako 
•nie znając instrument',acyi twu-dno o łom sądzić.

Wykonanie togo ciekawego dzieła Dloniuszki w 
formie estradowej jest wybitną zasługą Towarzy­
stwa operowego. Wykonano je s t a r a n n i e ;  a 
dzięki współudziałowi p. P i 1 a r z - M o k r z y c- 
k i ę j w roli Neali pod względem artystycznym zu- 
nelnio poąirawpjc. Inne role śpiewali: p. Stępniow­
ski, Romanowski, Zathey i Isakowicz. Dobrze wy­
wiązywał się z zadania i chór Towarzystwa opeio- 
wego. Trud akompaniamentu s p o c z ą ł  w ręku prof. 
Lipskieco, który nadto z p. Walewskim młegrał 
uwerturę (na cztery ręce). Uznanie licznie zgroma- 
izonej publiczności powinno p. Walewskiego za- 
hęcić do powtórzenia >Paryi«; szkód;ihy tojiić 

gorliwy wysiłek w jednorazowym występie.
Dr. Józef Reiss.

iye sreilft.
(lei. e. k. Biura koresp.)

Berlin, 6 fertyicginiia. 
(B mito W olffa). Dnia 5 stywjiiilife: ■wieiaz.ÓT:
W Wielkiej Wc-oscczyźiue, głń-yiie nriastó 

aitółcwe rumuńskie, Braafa, zostaw  zajęte 
»rzsz Twoj&ka w.eaśxxŁi@ i bułgarskie.

Dntbiudtżia csoiatałą auip&fciiio a  injeprzj jaciela 
oiDzylsad/Joirą.

Na Zakład-Brata Aihcrta; Majorowie Trzo.lńscy ku Sczcze.tiu założyciela 20 koron. i
9 koron6*3 P°ls!ii W M°r 0t‘trawi-: I. M. 1 kor. N. N.

TJaijądo przez .■wc-j-Jfa ociemroelcicMWTigatr sfcio 
Braaiy taamaicizta- s a i i s z i c z c a i e l e T r e g o  u a1- 
■ .o z  si i k  a1, io Ik-tóry -otp1!-©!'?,! się finom/t arm,!} ro- 
Wjtekiełj, ikbturąioeij limit K-ert hu. Plrarwym takim 
ńafl’0!Żn,i‘kii8tii'ioi>rc,nireego frontu fkareSu j|Bf tnad 
‘redami•Ucg-jęcnrztaki F c c s ł b i .  Z Odoararail-Jda- 
tów  dzls>?*j3z-j5J.h żie ,:a c g  i e j  L in  ii .
oid Drai-ly aa dc Fotosami, odbjtwa się s y s t o ­
ni a  t y  c a  T i e t  a; :ri i a >re i e n i «  'p r  <z y  j n c i  o l  - 
s k t e  j ł i a  i i  e -b ir ,o -u ą  e j. Wiojska sptrzyun ie-

‘THiraa, (pod1 twotdzą tmtatrsziaSklaj MhdketnBetnfL, fcbó- 
' 0gK>, jiikto oattiełiiiegtc' domóidc-ę oałegto tdgo 
Loastw -wynnieiaia koantutnikiait aiemietcfld, n i e -  
utb ła g a -m  i e  p r ą  m a - p r z ó d .

Zi. jęęie Brarły przyszli;; z  błyiSikiaiAyiciznią s z /o -  
klpścią. Bi<tiiw> tę fiortooe wedle w^zytsbkidh re- 
gpił, c s a i c Ł a j ą c y m  stposioibean. Do (zajęciu 
M‘icśaa zaialaizł- się ona ibeEpośredmo pc i  o- 
gnioin diział dlabiutdairńiskłęj armii. RólwMooze- 
śni-e cdSbyiwiał się i-wtaząikiże uapór aa. samą Boaiłę 
od •wschodu Wipraiwdai© pom iędzy Braiłą ia- Ma- 
dnom  todibyrwa- się .stały ruch blorętowy ińa ra- 
n.reniiu Diarucju, jednatloże wiadłuz tego ramiema, 
y,:przee rozdewraską Dunaju, wiedzie lurogs łądo- 
wu dlo Brahy. Nietzawtowmne 'wtżdiłuiż tej drag 
P*3dsnmęły się ped fortect; ^przymieirBcmie wioj- 
slklą o(d •wscbodm. —

•łu6wtaoozieśim<e zacieśniał się piei-ś-ckai wiujsk 
MWłkietnsflnia od  2iaehiod'nioj stronty. Rrzetoa bu- 
•ztou stetmorwiłla, oparcie dla1 łeweigiO’ sicraydła 
t<ego odeimka, N!a poi.klnie i  fforudm^otwy zzeliAd 
odi Lart'ńju!l, miiojsciowości, leiżąciej oiód rzeką 
Buiz'3M:, ma hraiktcie, wiodącymi z  Braały, uostaly 
(TrzełamiauTte Mnie ^mzyjac-ielsikie. Gurgueti, pięć 
kiilcnnetrotw na poiuiHliuiowy maięhóld od  Latitnad, 
równioż oad rzdką Breziou, otoiz Rdmit imri, ..a 
piołuKtauie od Datóamii, a 15 kilemeitrów ód Braiły 
rta uiaiehód, ptidły, woale n;’<»cjocfldego klotimEnii- 
kartm, pod  twardymi ciosaond sprzytmsea.ikJir.y-cfh 
arrnij. Gtmiaicaaio to  (wdarede eię w rlortytiika- 
cye Br alty. Aimia, Bąmtóęita' w  obrębie Bra-ily, 
"ozjjiorządwaJlE, ikoleją żiekiEiią łąicr/ącą ją ł  aki- 
łieiom Soretu i- z Gahaie&err. ipo l w o j  stronie Uj­
ścia, W  jaikioj inńeTze a kłotei tej ireugła. przy 
odiwirocie sdoorrzyistać, 'nnę w-iadomio t o  razie.

Broiła bydła olbrzjrmim portem drerajowyim, 
w udtóryim Mkiid-owytwwrno wszvistkie zapasy 
osaereiey ikr,ilkr.iruKizy i  nudlty ruareims-kiej, dro- 
Aą iwiodiną, w  świat iść miaijątoe. Gatactz bowiem 
służył iiiptitorto-wi gtówinie. Zaiptrwmc wię^ ze 
ąlobjiciem Braiły, i z d o b y ł y  w  o' j s ik a 
s i p c z y o n i e r z o i n i e  i m a g a z y n y  n i e -  
p r ó ż n e .  Pod wraględent nyiojślootwyrii zaś 
oznacza falldt te® z a j ę c i e  c a ł e g o  t r  ó j- 
k ą t a  p ó ł  n o  cm e j  W o ł o  e z e z  y z ®  y,  o d  
jfj ś a: i  a  B n. z  e iu d o  S e r e  t  oi, d o  ( w i d e ł  
S e r e t n  i D n .n a i u. Lew© skrzydło rosy j­
skiego obroreniego frontu z o s t a ł o  w y r z u ­
c o n e  men l e w y  b r z e g  S e r e t n .

Fodiofbny los, jak Braile, eagIarżla■ i północne- 
nuti ®airovłiii'kowi: rosyjśkiegio froittu w F e e s a -  
u i  Lewe sflars yidco Dlaidkierejeiira, przokrocizył'0 
jreż nziefcc Miliaov z  tóorunikiem ipoicdnod-u pół- 
rioieno-iwsclhiodn.iim, ma.jwideit.zmiiej lobclliodżąc 
Ftoicteani od strony półnoenio-zaiciniodaiiej. W  pas- 
m»e gór Odobesei, ciąginącioin się na- półnio-cny 
ancihód od (iniejisi^Mośei tej samiej naiziwy, po 
półnoK-riiiej stronie Mifaowia, siltrzydłoi -to ipoazyni- 
ło śnwieżio postępy bnorąc szil.nm.eini inieprzyja- 
ciefekii© ipozyc-ye. Wizieci* iSKiaiimnoin mlejscio-Wo- 
śoi SltoboBaa i Ric»teisti, wnajd.iiijąkiych się rów ­
nież na1 liewym brzegu MfliciOÂ a, ozniaossa już 
wdarcie się w riiręb fiotrrŷ fiilTO.c.ytj -sanijTOh Pc-csa- 
ni. Obie t.o niiiojisicowaści leżą -bowiem ina piolu- 
d‘niowy 'Wsc-hód od  Odobesica/ na 'ziaicbo doimi 
froracie fortecy'. C łt iw i d e F o  c  s a n i  n  'a 1 c 
ż y u w a ż a ć  t e d y  z a  p o  1 i c z >0 n o.

Ausrrya-clki kormuniitkat mówi nadto o  wzięci,ą 
prztez ipuilkd- nnenaiebkie szeregu .miiejsoowości 
klo-to Rmm-ieend. Miejsc omośc to położona nie- 
• »41al ujścia rzeki R.yntmllku do Serotiii, u któ­
rego znajdluije się trzocr przycizbrek mloistOAry. 
łi.roniiąicy ipraoprwwy przez Seret: Fund oni-No- 
ciolicam'. Seret wrzyna się -w to n  miojsou lu­
kiem km zachiidiOWi j w  hilk toni -wbuidiowanio 
reicigdyś awerog Bortów, osfamiiająicycth Seret i uj- 
w e  Rynifiaflau obzjtwriście —  od1 -wsdhodnriej 
sitroMy. Zitlobywunie pozycy j nii-epnzwjaicieiłsikicli 
:K)‘d Rinm-iconi ozmaoza tedy podsunięcie się 
cenitruni fionitu Jfackieinsona na od ległość k il­
ku .kiioiireetrów zaledwie od sanrnego coretu. —  
Braiłę t Foirisiiini biano ruicilnem osayzająicyni,, 
(•i- trzeba teniać front mueprzijijitóeifkii atakiem 
cziotowyiin.

Ostatni telegram anówi o  o  e z  y  is z  c  z  em i  u 
z n  i e p i r z  y  j a c i e 1 a c a ł e j  D o b r u d ż y .  
Roszitiki Wojisk rosyjsikich 'zdołały teidy [wąiy.krin 
języctzftdein lądu w  ipóliniacuo-zaiobodniim sikraw- 
•kai 'Dolbruldiży ip.TZ&praiwić się dlo G a ł  a e  z  u, na 
północny brzeg Dunaju. Napierały za ‘niemi, 
■wiodte kiomumkatu, w  poścagu sptzym im ione 
wtujdka*. Rotej tedy przycbioidiz’! oh.ecn.ie na lewy 
•brzeg Dunaju. Z tern łąpzy się zagadnienie, czy  
imoiiiit rosyjbk'1 zdoła się oprzeć w  dalszej (kam 
paimii. to vfm  PirUWm, cay  też 'Dniestou dsopioro. 
OMe ewieniturlnioścd1 fachow cy rviojfekjow:i  ktoali- 
cyn biorą już w  raichnibę.

S łopp .

Zmiana w kierownictwie 
urzędu żywnościowego.

(Tel c. k. Biura liore&p.)
Wiedeń, 6 stycznia.

(łęsafa w ystosow ał następujące pisma od­
ręczne:

Kocihamy hrabio Oafin-irartinAc!
Zwaiinrain p ’-ezyd(eni;ia urzędu dla ąpnaw wyr- 

żywien.ia. iTiiftrê Hiak, ńtektira Kcdtlstcina, w  łasce 
z tego stanowiska, w ^-łiniein uznana jogu 
wiar ód c-ięylkibh etos uników spełnionej stkuiŁCiUZ- 
uej sbr/lby.

WiedeA, dau-a 5 styuzjniia 19ł7.
Karol m. p.

Clam-Mai tinic m. p.

Pułkownik Hoefer minii trem.
Knclbany hrabio Glcm-Drairtinic!

Miiamitjję na pański wniosek (pułklownfłka An- 
tioniego Hoefara Mym ministrem, j oddaję mu 
kiercuMMCtwio urzędu dia a)>rąw wyżywdenia 
ludności.

Yfiadień, d,ni.; 5 styazmia 1917.
Karol m. p.

Clam -M artin ic  m. p .

Kodiiauy (pułklocóreikiu Moefer!
Mraniuję paPa' Moim miniisbrem, :
Wirdień, dnia 5 styam ia1 1917.

Karol m. p. 
Clani-Martinic m. p.

bu gmeradnego i pnzy armii w  i . 1912 aanra- 
aowąny taosual szefem binira etaipoas-ego satia-eu 
gmeraihurego. m  (ktureni to istaiirowiaku w  x. 1914 
ohrzym ił stopień ipnilkofwiuiikla. P.uikorwtaik Ilo-e- 
far od 1 początku w ojny  spraiwował fiupkcwe sze­
fa oddziału (k/MPtenmis-tTBorWskieg® uaczemej 
kom endy armii.

Fiiłkowtn-Mi Hoefer jeist lodlanaosony orderem 
żęlire anej ikorony drugiiej kiliasy z  deScoracyą w o- 
je®ną., ikrzyżem krcwalerskiim oirdtru Leopolda 
z deikoraicyą wojen mą,, krzyżom  ka.waieusk.in 
orderu FraoiciszJka Józefa1, iferzv,żjam iasłu ^ j wioj- 
sikiowej, jakoteż odaniaJką ihomorową pierwszej 
kulasy (j i> rwonego kirzyrżc z  dłek-oracyą wojenną. 

-------------- o ---------------
W iedeń, 6 styozam .

PiiSaniOi odi ęctor.e zmajrłegp cesarza. Franie iezka 
Józefa a JfDia 13 Iistonada 191G ujhwtnćło naj- 
wyżisae życzenao, ^by pcdiazfts 'trwania in....d©wy- 
crzajnwidh tśiŁosunif.rów, wyiwodem-ycłi wojną, ra-ząd, 
wyrnocażooy doatotec® uym EOto, eseirr, jednoli­
cie dibał o- ś odk i dia 'wyżywienia łuldlnosci*. —  
Na podstamżt łeg c  na jyąyżfeYąigo •zarząiczer.da w 
tym sanmre daiiiu utwoa-zono umząd dla’ spraw 
wyżywiania łulduiości, a dttua 39 listiopada z. r. 
ogłoszono staitmlty dieęp furzędu, któyy z  ducta 1 
grudnis %. r. rozi-iojzął swą czynność.

Wtabeic odrębnych -zaKłań tego uraęctu z  góry 
lłcizyć się należą łc <z koniec taniością, wyposaże­
nia' oigandiza.cyi urzędut wodłiug jegc (potrzeb, 
zwłaszcza, że binikró tradycyl, nadającej kie- 
■uinók i- diOŚ.yiadozenda na tom pola. p ieczy pań­
stwowej, W  tymi duic-bu 'OOTuczenie' Kierowni­
ctwa urzędu dlla nyżywienda lud,mości, oalcżą- 
ceauu d b  ikieroiwniiót.wa armii, uiriiaństnorwi, przed­
stawia się jako dalsze zarządizonm, by przy u- 
Łrzymfcitndtu 'Orgajiiizai.yd jpositain-myier urzędu za- 
gwiarainitowiać w edług uniożności losiągicdęcd© w y- 
tycizomjogo lurzędloiwd oełu.

Doświadczearia' żyicda publicznego —  jlafk ogól­
ni© i-wdadómo —  Wkazaiy ikonie cizność, łry mię­
dzy ikwestyamdf iwyżyiidenia 'kraju i zaopatrze­
nia w o jste  stworzyć (możliwie śuisfą łączność. 
Minister, któremu obecnie pomctooinio kierr wmi- 
etwio urzędu dl? A\yTŻywi-enia iiuidtnośedi, a k tóry 
jttż w  cUaisre jrókoju, jiako szef biura etapowe­
go sżtabu generalnego-, zajm ować saę Jrtnsiai 
jiziczogólic.,yio sprawami zacpitiirzenia wojska, —  
od ipuczątJkai wojlny 'był sz.efem oddżiułu kwa- 
termistiŁiCwskiego niaciz-elnoj fcomeniay arnu-i i 
w t jim charakterze rzojmowiał się •nfetyłko spra­
wami dostaw y środków zaopaitffzenda armii w 
polu, ale talki/je1 kw estyą wy&ywiemfo. w  akmpyo- 
Wanyich nioprzyjaicdelsldich obszarach, gdzie też 
nabrał siacJziegółiuwyidh •wdadouX)śf,i o  zagadnie^ 
n.itach iwyżywioiiiia kraju. Jego izmtr.jomość wszeil- 
kibli Kzjcizegółowycsii kwestyj fiacdiiciwych daje 
gwaranicyę, ze idoświadicziondo, nizyskane w 
•kełkkn 'organ1: .-nrie Wojtka w ciężkich ozasaich, 
znajdzie na piolu wyżywienia kraju należyte 
spażytkoWaniie i poprze petoe DPoaumicn.h 
wupółdziałainie wśzytstkieih, iw racdunlbę wciro- 
(Jzącyclh cizynnlików, w iintifliresie ogółu. Pow oła­
nie jego  do  gabimetu idajo rniu miejsce i głos 
w radzie ministrów, a tom sainnem 'także m oż­
ność -bezii ©średniego i w  krótkiej dlrodze ano- 
nzciota się we wszystkich dcwesyiaieh. dotyczą- 
-ych wyiżsiwieiniiia, z nilniisit.ramd i sTipeiWniJ n-rzę- 

di(nwr. przzez nieg® kieiroiwDnuemn, skniteczne 
w-syóldzdalamde we w-^zyMlldch tych kwestyach, 
które miałsżą do dizitułów ii'i(;is.-j;iz.0góanych mlni- 
Aterstw. ipoisiiaidają Łącizmość a 'zagadnleniam. 
wyżyiwiconia ludności.

Cusarz da bar. Bolfrasa.
(Tel. c. k. Biura koreep.)

Wiedeń, 6 stycznia,.
»St,reffleurs Militaerblatt* ogłasza:
Cesarz wystosował następujące pismo odrę 

czne:
Kochany generale-pułkowniku br. v. Bolfras!
Gdy odpowiednio do swego życzenia, ustępu- 

c Fan ze swego stanowiska, towarzyszy Panu 
juko najpiękniejsza nagroda Pańskiej długiej, w 
wojnie i pokoju, znakomitej służby, szczęsna, 
świadomość, że w w ybitny sposób odpowiedział 
!>an postawionym Fu zadaniom, że pozyskał 
! ‘an wysoką cześć najszerszych kół siły zbroj­
nej, najpełniejsze zadowolenie i nieograniczo­
ne zaufanie Mego w  Bogu spoczyw ającego 
wielkiego stryja.

W  imiernu dostojnego •zmarłego, a którego 
boku stał Pan wiernie przez przeszio 27 lat, 
wyrażam Tanu Moje najgorętsze podziękowa­
nie.

A by Panu, kochany generale-pułkowniku ba­
ronio v. Bolfras dać dow ód Mego szczególnego 
-zacunku. zarządzam, aby Pan dalej nosił uni­
form Mego generalnego adjutanta.

Liczę także w przyszłości na Pańską wierną, 
-wypróbowaną radę i proszę Boga o najobfitsze 
Mogosławieństwo dla Pańskiego dalszego życia.

W i e  d e ń, dnia 3 stycznia 1917.
Karol m. p.

Przyczyny m f e ! :n ’a tfrs S f r s f r a .
W iedeń, 6 (styczmi-a.

»D io Zeit« domosł:
Jak się dbwTiadi^iomy, ijKrzyozyną •ustąpienia 

da iSylwestra ae st-acnowuska pre>zydenita Izby 
‘ •osłów byiy różnice ©dań, jakie wwlomiły się 
między 'nim a  kierującymi dzionkami N iemiec­
kiego Ziwiąizlku mirodoweg© w  ispirawże konfe- 
roacyi iicizewod.nicząic.yoli Iklnbóiy pairliam-eiatar- 
uych, izlwołańcj ma 23 u. m. OzłoLn/kowie- prezy- 
dyitm 7/wią,-.ku domagali- s;ę iniaiw-fci oofuięcfa 
j-iozesłainycdi już aaiproszeu roa (tę koinfarencj^ę, 
Jr SyńWiOBfcor auo-li żądaaiiu teuuu stamrewoEO o.d- 
in óoeił.

M l  alemfecKie] łodzi get&iGdnel.
('lei. c. k. Biura korenp.;

Berlin, 6 styczmia.

iPiuilJaw-uiik AtLtoni Hoofor, niroid-zomy w  r. 
1871 w Bazę®, w r. 1888 a. ezfćoły kadeekrej 
r iionóeirófw w  HainbiiTgu wstąpił d-o wojska ja- 
fco iporaciznptk piomiertw. W  r. 1899 -mldońozyli 
saBdołę iw^jenłną % odlana'ctóeiniom, a  w  ir. 1&901 
zioistafi .miai, 0'waaiy kapitóinom Ikciry-o-u sziabu| 
gion-eraiin.oigo. Po -szeregu fuiirkcyj w  'sluzolo szta-|

Biafro W olffa domJosi:
Łódź ipcdiwddina aiearriieokfci *U 46«, która 

W-edluig î priiiw -OKidain.ia aajgrełskjiegb .z diUfki; 21-go 
gruidwia 1916 miaia być powróciła
meuszkoizoma do o,ortu rodzimego.

Także rana łódź |pod-'wioidlna auiomieicika. to -któ­
rej EL-ksEOz-eniu (n-ieprzyjaoiel rownreż doniósł, 
uiie -ziaitomęra.

Berlin, 6 stycznia.'*: 
'(Biauro W olffa), łjódż ipoidmoidiita. która 'po­

wróciła dio TOrfeu rodzimego, w jederrastu 
daSadi zatopiła jedenaście citrętów, nsiedzy in- 
ifc:nii pięć 'parow.oó\v, w'oząicycli 15.000 ton wę­
gla 'dia wloe® i Bjm-cyi.

P oM gniu w OsTsesyf
(Te!, wt „Nowej Reformy”).

Budapeszt, 6 stydania. 
»A YSaig« diomeai iz Lugiano:
Położenie w  Grec-yi jest piorważme. Zmoła-nk 

riairlameiiitu ma wkrócoe nastąpić, a rada gabi­
netowa jest snli-eustającą.

Ja-k donosi »Oorriere delła S«ra«, rz?)d gro- 
•ołkć ipragnie 'zalakować neuitrałreość, aie domaga 
się rękojmi miobec knjcnwań l r«aiiae!osa i prote­
stuje przeciwko miawowaniu ageatow dyplo-n? 
tycznych przy Venizelosie 

Skutkiem blókddy Aueny ciząmią wrażenie 
miasta- 'pogrążonego- w  śnie. Ikaeiwsiżna ©iięść 
śld'apów i  -Kiaswiarń jest ■zajmiknięta' dla braku o 
śwłeitlfiffliift, a ©zmierzchu już udace izaictzyncją 
tonąć w  dcaranlościaidi.

Handel rrstal prawie tahpcłinie. W  porcie Pi- 
rauis (BUimairio życie, gdyż ustał nton ■ekrętów. 
Od 33 dni nie przyciik.dzi do Gre&yi jroeuita z 
BuT-<)py. Połączenie «  E-reuopą ©gra-niazai si-ę ca 
tek gra mn cli iskrowy ch.

Lamuje brak żywności Jak się żd*ij«, są je- 
szaze :z:tp;rsy żywisości, ale każdy >oszmędza, 
aż w y przetrzymać ziły ezas.

LukŁniość trzyma się dzielnie -i lanesi- wbizystko, 
oburzając się to koakcyę. W  kraju jest jeszceie 
goizcij niż w  stdtócy.

ftaiswtmie rstfzIetRls u lublinie.
( le i . c. S_ Biura Icnreap.

Lublin, 6 Styceiaił.
N ew o ićlcons-i yL uowamr. Rada miejska 'zgro­

madził? sio wwzoiaj wieaziapeim nu akt uroczy­
stego śiuiyowank. W  aastęipisńwńe gerj.-gurtoar- 
ntiitora. firzybył na goisiedaemie szef cyw ilnego 
kom'isa.rjaiiu Ikrajio-wego dr M a d e j s k i ,  k tó­
ry ,po fo-rmamem ot-wiairchi pos.edE&nia w ygło­
sił dłuższą, miowę pocaeun odebrał od' prozyekmta 
i obu wiceprezyderetófw uiskiiWDWo piweęnsarkO 
przyrzte* wernie.

(Treść -.przemiówimia- dra Dfedeysitiego z bra­
ku -miejsca odkładam y do nae tępn-egro niuanem. 
Przyp. red. »N. R ef.«)

rsleioniuns I tslegraOczna
slfUonaśc! c. K, Siura Koresp.

z dnia 6 stycznia 
Hr. Czernin w Creźnie.

Wiedeń. DLinis-ter isprarw- izaigramiaziaydi br. 
Ozoainim. dnia 8 bm. przybędzie do Drezna, aby 
przedstawić się królowi saskiemu.

Odpowiedzialny redaktor:
M I C H A Ł  K O N O B I N s K I .

Wydawca:
R U D O L F  O S M A N .

W jf iS le s t a ia e .
Artykuły w tym dziaie nie pochodź? od redahcyłf.

Za spokój duszy ś. p.

ISiteśia 1 iii i ziitliKS
odprawione zostaną

Nabonerifctwa z?JoDne
dnia 8 b. ni. o godz. 10 rano w kościele 
parafialnym w Zako’ -anein. (jako w  p.erio- 

szą roczaiicę śmierci).
Dnia 11 b m. o  godz. 9 rano w kośo.ele 
0 0 . Zmartwęrchwsitańeów w Kraków.e 

przy ul. Łobzowskiej, 
a

W v

Najlepsza 
w świecie oszczę­

dnościowa 
żarówka z drutu 

ciągnionego. 
Wszędzie do nabycir.

Towarzystwo a .iff. Wieoen IV.,
plac Molłwanla Nr L___________

Denty-ta

Dr Tadeusz Kasprzycki
ze Lwowa ordynuje obecnie

 : VViedeń l. B„ Goidschniidgasse 6 :—
(ulica 'łącząca Stefansplaiz i Peiersplaiz)-

Obok dworca osobow ego

od 5 do 8 siTcwiia
piękni dramat obyczajowy

NA FALACH  ŻYCIA.
Od 9 do  11 stycznia 

LU-SYND, jako jasnowóLąca- w nadzwyczaj-
nym dramacie 4-afttfcowym 

KOBIE f  A O DWÓCH DUSZACH.
430

H ub
i J u s n n s a n k «  \

W ładysław * L iw inow icza
odb'.'ł s-ie w Zakopanem dnia 28 grudnia 1916

411

Zwięzły a wyczerpujący

wydał Stanisław Korbel, profesor Akad-sni 
handlowej w Krakowie.

Cena ©g-zemijłarza •oprav.ir.ego w płótno 
3 korony 50 halerzy.

Nabyć można iw  wszystkich księgarniach.

r  w

Bilety do nabycia w
z udzia leni 

księgarni S. A . JSjĘhcyź&Bi
Ifb llJ  U iy W .H fS J j pteistld.

% cs r s

Linia A— B.



Nr 9 N O W A  R E F O P M A Sobota 6 stycznia ig r r

EląSszyzna 
mający praktykę biurową, znający 
ję-.yi po'ski i cieaiecki. piszący 
ca maszynie, poszukuj jakiegokol­
wiek stusewaego zajęcia. Zgłoszenia 
pod Posada 30. przyjmuje Admin. 
"„N. Reformy'. 303 1 3

Kandydat adwokatury
■ntyncwany, katolik, Polak, podej­
muje tię zastępstwa adwokatów na 
rozpraw a-h, badania aktów i wy­
pracować większych konceptowych, 
zł amiarkowanem wynagrodzeniem. 
Dr Henryk Knk, ni, św. Marka 1.13. 

388 1 6

I n M I i i n t n a
młoda wdowa, z mniejszym kapi­
tałem. objęłaby jakikolwiek interes, 
kierownictwo trafiki lub filii. /.gło­
szenia przyjmuje z grzeczności tia- 
fika przy nl. Dietlcwskiej L Id. 

338 1 3

Uczsń tl. VI. gimn.
poszukuje odpowiedniej iekcyi. Zgło­
szenia pod fi. B., Kraków, ni. Mio­
dowa 39. 381 1 2

Do sprzedania
obranie frakowe. Ul. Mikołajska 4, 
Górka. 382 1 4

Fostakujo g:q
»d I-go lutego, porządnte uraeblo- 
wauycl 3—-1 pokoi z kuchnią i ła­
zienka, z elektryką i gazem. Zgło­
szenia przyjmują do 15-go b. m. 
pou M. R. przYjmnjo Administr. 
„W. Reformy". 384 1 4

IS yrw tP jI a ra  o
czarny, selakicowy kołnierz na ulicy 
Sławkowskiej. Łaskawy znalazca 
zechce oddać na ulicę Krowoderską 
1. 47, ii piętro, drzwi na prawo, ta 
wynagrodzeniem. - 396

Po32-aknjq
spokojnego mieszkania, za lekcy# i 
skromne wynagrodzenie. 'Wiado­
mość: Nowak, Kraków, nl. św. Ła­
zarza 1. 19. 414 1 9

okna wystawowe, 3 nbikacye za 
sklepem, gaz s lamp. i wodociąg 
w lokalo, Karat no wynujęca, nr 
Karmelicka 1. 6 Wiadomość n wła- 
ścić,Ip . ""insi# «lo sprredsttia : 
fathy, lada z blatem matm. 51/, 
dłng., waua w cprawie mara. i t. p.

394 1 3

Kuplo aptekę
y mieście pcwiatowem, Galicyi za­
chodniej Zgłoszenia pod „Gotówka* 
przyjmuje Admin. „N. Reformy". 

343 1 5

E lek tryczno
żarówki oszczędnościowe, wsonhia- 
łsj jakości, laugo-Tungsram ‘ /, Wa­
łówki i t, p., stopki, bezpieczniki, 
wyłączniki, ito. przybory elektryczno 
poleca najtaniej H.KieazełS,eptyk 
i mechaBik. SŁrs&ów, a.. Sarcis- 
Sfoka 15 156 £5 25

Złota bfoszkec i,
zgubioną 2-i grudnia 1916 r. 
na stacji w Krasowie, mażna 
odfcbr&ć po udowodnienia wła­
sności. Zwrócić się listownie 
pod adresem: Zontek, Chrza­
nów, 408

Poszukuję zaraz
pokoju kawalerskiego, z komfortem 
nmeb!owauego. z osebnem wejściem, 
światłem elektryczneru i usługą, 
ca parterze !nb I p. Adres i wa­
runki przyjmuje Admin. „Nowej 
Reformy" pod 'H, SV. B, 397

w pierwszorzędnym pensjonacie 
5—6 pokoi z utrzymaniem, dla 4 
rsćb zaraa, lob od 1 lutego na czai 
dłuższy. Zgłoszenia: pod „WSte»Ri“ 
przyjmuje Admin. „N. Reformy".

375

efiaruję za wynalezienie*dla małżeń 
Ety/:-, bezdzietnego (nrzędnika pań 
stwcwcgo) 2 polsoi frontowy)# z ku­
chnią. bez mebli, komfort (łazienka, 
elektrK.a i gazowa kuchenka, strych, 
piwnna), w czystej kamienicy 1 lub 
II piętro, w śródmieściu, lub w o- 
Łolicy dworca ulbo też w pob iża 
ł-omwaju, zaraz iub od 1 lutego. 
Żgłosaeaia listowne poi fi. j, przyj­
muje Acminlstr. „N. Reform,"

391 1 2

K drrarti K c-ydassjłjw ic*
śsiroit-iel i'c5'3e|)iaii«tiv 

poieca się do sGojeuia; udziela 
lakoyj gry na skrzypcach i na f,r- 
tppianie. po ceuaoh. przystępnych. 
Kruków. ul. św Łazarza 9, 1 p. 
(jr-.ez ul. Kołłątaja), iub w Ka- 
tilick 3i Spółce handlowej, Mały 
Rynek 4. 22i  2 3

■Mmł a j Ę i i H
kupuje i sprzedaje śs©ac, p r iM  
c. k. ftasr.icss. giówae biuro
wyn tli i esik , plak., ogłoszeń. Posiada 
nowe patent, wozy meblowa de 
trr.., iporfa w miejscu i koleją firmy 
J. IsopskS, brak ów , ul. fizewske 
i. 5, tul. 2248. 180 0 10

t f r z ę d m k
edminietracyjny, konceptowy i ka­
sowy. wolny od wojska, energiczny, 
i rntynowany. obejmie odpowiedn-ą 
posadę. Gruntowna znajomość ustaw 
- dministracyjuyoh i prowadzenie 
laocclaryi. Zgłoszenia pod ,?2 2 2 L',  
Sucha, Galicya. 203 2 4

O  f e n y  q
eseucyę winnego octu w flaszkach. 
Cena umiarkowana Zapytania pod 
adresom: Adolf Felii, Andrychów 

189 3 6

~ lEkS1 ^ 0 3  1 2 ^  eT^l! ■
irłoda, pracowita, uczciwa, znająca 
się oa gospodarstwie domowem i 
kuchni, chowie drobiu i niersga- 
cizny, poszukuje posady. Zgłoszenia 
pod adresem: Ó. Nowak, Tarnawkz, 
poczta Mnuu9terz. 379 1 2

Mniejszego
któryby się nadawał na kawiarnię 
poszukują się w Rzeszowie, w Dę­
bicy, w Bob (mi lub w Nowym Są 
ozu. Aarps: Kazimiera Płocińska 
w Zarzeczu via Jarosław. 372 1 4

s p r z e d a n ia
2 a r e w y , już na ocieieniu. 
Wiadomość przy ul Piaski 129 
obok rojjstki mogilskiej.

352 1 3

Z maturą glmpazyalną
słuchaczką AKademii handlo­
wej poszukuje lekeyj w go­
dzinach popołudniowy -h. Zgło­
szenia pod „ a ,  S . 3 4 “  przyj­
muje biuro ogłoszeń E. TAszló, 
Wiedeń, l ,  W ollfeile 6. 283

M i l a
raczy podjąć list poste restante.

383 D ?  £4.

Wiedeaska

fryzyerka damsKa
czecz8, onduluje w domu i poza 
domem według ostatnich nowości; 
zmienia i dobiera dc twarzy gusto­
wno fryzury ku wielkiemu zadowole­
niu W I*. Klientek, upiększa twarze. 
lidŁieia lekeyj czesania, wykonuje 
wszelkie roboty włosowe według naj­
nowszych modMi. Antoniczea, Kra­
ków, ul łlortanska 1. 21, li  piętro 

357

imi a  &. mm
y Zialgrudzle

poszukuje do tartaku parowe­
go egzainiuowauego Esuisźy- 
jls S y , jakoteż egzaminowa- 
uego p a la c z a , który równo­
cześnie ma być szlifittrzem.

Reflektujący na te posady 
ma na desłać świadectwa zdol­
ności i zdanego egzaminu, 
oraz podanie wszelkich wa­
runków wjr03t do Zarządu 
t irtaku w Żmigrodzie.

401 i  8

— ;   — — aa

J e d y n e  o b e c n ie  p o ls k ie  p is m o  z  m o d a m i d la  k o b ie t
336 3 3

k  Zgłoszenia na abonament przyjmuje księgarnia D. E. FrłUfefoa, Kraków, Rynek 17.

t e l l ca peripr.
kapy na łćika, salon mahoniowy a lastrem, srebra stołowe i piarścionki 

tamo do nabycia w 417 1 3

IlaU UcgrSscyfBiai^ Patac §mhh
319 1 &mma

reparneye wag wszelkiego rodzaju i ce­
chowanie w c. k. urzędzie wykouuje:

J -  S T O n i F . 1 4 ,  K r a k ó w ,  4 .

Panienka inteligentna
z lepszej rodziny, z egzaminem bo 
ehniteryjnym państwowym, pos*n- 
kire jakiegokclwiek zajęcia. Zgło 
szenia poó „Praoowiia 20“ pi u j­
muje Administr. „N. Reformy". 

313 2 3

S I N D Y K  A T  R O L N IC Z Y  w  K r a k o w ie
(FILIA  W E  L W G W iE )

poleca 183 1 0

H i d  I K O S I A R K I
p a  n is k ic h  essaeW , póki dawniejszy zapas starczy.

N ajw yższy s u s  za m a w ia ć  s z p o i  do m aszyn  źniwnyslt-

tfr s M u c zn a  zrialotasść
dostępna d l  a M l i i o f !

ZitSoIisy 
Fiscists (6iocoiis:a) poazukuie do­
brej, stałej po-.ady. Zgłoszenia pod 
„Muzyk 1879" przyjmuję Administr 
„N. Rolormy". 316

objęłaby chętnie adnnmstrąeyę kn- 
ndeaicy. Zg/O izenis po'i „W dow a 
43“  prz-. jmujs Adumistr, „Nowej 
Reformy". 323 3 8

f iU p iś
11-p'ętr, w Dz Ig, biisko plant, z 
komfort, i wkładem 30 tysięcy kor. 
Zgioiz.: Ul. Loretańska 3. 1 piętro, 
drzwi iV a, od 3—5. 278 3 3

łlUi
umeblowany, do wynajęoia zir(:z. 
Ul. Sobieskiego 16 c, If piętro, na 
kwo. 3 6 3 3

)i

p m  ”  i s  w g B
' m l Ł M W

e RnuCy-ą i dohreusi św iede- 
Ctwarti wolny od wciska, wła­
dający taki® biegle jęz kietn nie­
mieckim, poszukuje 'zsiraz pomady. 
Wiadomość w Biu.rza dzienników 
Biechowsj, Kraków, Bi, św, Ger­
trudy 23. 394 2 2

' jtFW&bmefpmm

a i i f i i  w s i * ! ,  p to tr
po bardzo reskich ceoach. Praco­
wnia sukien damskich, nl. Karme­
licka 1. 55. 390 1 2

ZdnlhC panienki
przyjmie się natychmiast. Ul Kar­
melicka 1. 66. Pracownia sukien. 

369 1 3

K io  z e ch c e
udzielać lekeyj gry na wh.snym 
fortepianie 2 godz. w niedziele pa 
pełu-lniu ? Zgłoszenia z podaniem 
ceny pod „M. W. 12" przyjmuje Ad­
ministr. Ń. Relormy". 387 1 2

W Krakowie, w Di. XXII, ko­
rzystnie na sprzedaż około 4 640 s.

przv gościńcu wraz z cegielnią. 
■Wiad-moś w kanceUryi adw. 
I5S-3 M«SSJŁe, B raków ,'ul! Kar­
melicka 15. 214 3 3
r-U?5!HE!25£®3ł&,_ EHEKHKISSSEJaSa! .His

P G l f S n z i r
dlapp. urzędników państwowych, au- 
tonom. i prof. gimn. za kondyktem 
zatatwia najkorzystniej RepKezdn- 
tacya I..ogólnego Tow. urzędników 
we Lwowie, ul Pańska 1. *8, 1 p. 

169 7 7

Kadshny swym Oaóisreojp by po­
ra1' iii zawesasu iaptay iowalów 
płócieanyck. Jest to diisiij -zad- 
keścią, te te towary ma się 4o 
aby ta. *:i i .« ars potrwa dłago, 
więe caouprsśie; próbok.
8zeiOpjć'»i» SŁitłasay -sra.wić:

m.̂  resztek > jfirOw, cireha- 
Bów, say.oaów, n ibisskiego diaku 
i V d., 2—8 ra. ^łujpch, 75 K.

20 m. szyfonc, dobrego, trw»łaSo 
a waru asdającogd i  ij na wszaiką 

bieliznę, 80 K.
20 m.najlepsssgij biaiego Bdtma- 

uko aJzaoiriora na nokrytie łóżek 
90 cm. eserok ‘śei, 5)0 K.

9 kołdry z wełnianego atłasu 
iqo K.

20 m. eleganckiej flaneli na zi­
mową bieliznę damską i męzką, 
80 K. 136 3 0
Er1 rte 5M jcar, tkalnia wyrobów 
isisny di i CiWcłnittUjoń "Bbs^dka.

z działu płóciennego i galaD- 
teryjnewo posznkuje się. Re­
flektuje się tylko na siły 
pieiwszorzędne. Oferty wraz 
z odpisami świadectw i poda­
niem warunków przy jmuje pod 
B. 3 3  Administracja „Nowej 
Reforcay“ . Oferty nieuwzglę- 
dnione pozostaną b^z odpo­
wiedzi. 237 3 10

Kupif majątek
większy, lasowy. Może być 
pułożony na pograniczu W ę­
gier Wymagana mała ekono­
mia, oraz dobre mięsa kazi*, 
jak i gospodarcze zabudowa­
nia. Gotówki do kontraktu ue 
najitonieczmej? Jak najdokła­
dniejsze wyjaśnienia proszę 
przesyłać do i 6 b. ru. pod 
adresem: „'ś55siszC2enyH do 
Administracji ,.N. R e ’ormy“ . 
Pożądane są zgłoszenia wła­
ścicieli lub upełnomocnionych, 

■ii5 l  3

mli i a t i i p
teorya i konwersacja. Udziela 
nauczycielka z piientem. —  
Wiadomość: Biuro St»warzy 
szenia Nauczycielek, Karnie 
licka 32, od goas I I  do l . 

285 2 S

Młode małźećstwo
prsyjmia za sw'oją 2-letnią dziew 
czynkę, sierutę po inteligentnych 
rodzicach. Pierwszeństwo mają blon­
dynki z tiebieskiemi oczami. Zgło­
szenia listowno do 15-gu btycznia 
przyjronjŁ Administr. „N. Reformy" 
pod „ S ła ła  2 5 “ .  266 3 6

ul. Karmeliokł 46, II piętro, n a  
w ran '© . Ino >s 20

0. k, m d w ly  f l f r f l
j S. ns-cncr, Es-iików, ul. Szew­

ska 27, poszukuje retuszera nega­
tywnego, 321 2 3

upeinóści W; 
znetępuja fj:
UCZ\/CiS!ó5 fiwKiarłcswi?' ■wn, I -a-'vćR,'4Ł.uj/a!ć*‘̂ .'T-f>̂4

. . M i l i i

;p'Ąw

P in i  W ruck!iwem miojscu, we 
ws . zaraz otazyjaie ,anio do 

sprzedania zo sklepem. Jłotówka 
potrzebna 3000 K, Zgłószenia przyj­
muje do 15 stycznia Aannuistr. 
„N. ReiormY" pod „Ueia 334“ .

L 33-1 3 5

etylowy, aębowy, tanio 
bycia w  Etarzc Araprykttń- 
sk-isn, u l. S st^w ska 1 4 .

254 3 3

Akademik
tutynawarp pedagog, przyjmie le­
kcje z zakresu niższych klas srma 
Zgłofz, list. pod „Ratynswasy** 
przyjmuje Admin. „N. Reformy*, 

327 2 3

z ogrodem i poiem upranuem na 
wsi, aPio w obifębio ma ego lub du­
ce.,:) miasta, może być nawet w 
miejscu kąjśeiowem, pos :nkn;e s;ę 
mi kuj)na lun do wTd.-.ierza-w-ienia. 
Wiadomość: Wanda W-grzyn, Kra­
ków, uJ. Kon&rskiogo i. Sil n Ro­
mańskich, 378 1 2

_ _
z okończouą praktyką sądową i 
iwulatmą praktyką udwobacką. po­

szukuje posady. Pisemne /głoszenia 
pod „itoncopien:" przyj moją J Poo- 
cas i A. Salomonowa w Krakowie.

34 ) 2 3

l & s t i l o w i e s
wolny od wojska, bufet-wo-korzen- 
ny, poszukuie posady od 15 sty­
cznia. /głoszeni, pod „Handlowiec" 
piz/jmuje Admin. „Ń. Reformy". 

351 2 3

r -
poszukuje kancelarfa adwokata 
Bsumfelda w Nicpotomicach. 2g-\v 
Rzm ?. z warunkomi. Posada do ob­
jęcia zaraz. 344 2 3

kilka rot i świerki (Grcbonholz), 
6 kilometrów od stacji, sorzod* 
Konc biuro kupna i sprz»4aży 
J. P.opski, ul. S.zowsea 5. 348 2 ?

r-yaŁkZi -Uf J-Jł '4kjf ik-S

Lekeyj
c iśpiewu si* «JV

ndzisla Paniom rntynowana nan- 
czvcie!ka. Warniilu przystępne. 
Kgłoazunia: Uh Kremorowska 1. 8, 
Ui p., drzwi na prawo, od g. 3—5. 

3óU 2 2

z ogrotem, w Podgórza, przy ruch­
liwej ulicy, tanio do sprzedanii 
lub zamiany na mniejszą posia 
dłość k»-ł<> Krakowa. Zgłoszenia no.1 
41. f}. 6C.C00 przyjmuje Administr. 
„N. Reformy". 361 2 3

U d z ie la  s ię
iakc.yj gry na fortupiarie. Kat w z 
metoda dir, stars-ych. Ui. l ługa 
1. 09, II pistr -, oficyny, drzwi 7 
(między godziną -i a ó). 360 2 3

dnży, pociągowy, do sprzedania 
Wpniomnść u T. Rympia, al. św 
Si bastyana 1. 22, pm ter. 365 2 1

Poszukuję się ua Kraków i najbliższą okolicę

! I I 5 l ?:#
s  ffi,

l l l

f ś ą i s !
S. S"srawesa w now y/a  Targu,
poszukuje zdolnego pomocnika.

335 3 6

Pfzzz cims nmkl sl« matpsas sslą
iss Ł&&n% SECzsgdissIejss® £biŁi'darbCi!

Samouczek „ARGUS11 opracowany został na pod-tawie znakomiloj 
metody Anscna dla osób, które pragną posiąść p r a k t y o z n ą  
znajomość obcych języków, a nie o-ogą korzystać z nauki 
w specjalnych instytutach języków (Ansona, Berlitza i t. p.).

Dotąd wyszły następujące samouczki „Argus*;
polsko-niemiecki, część I. i li. j . .

„  f-ancuski, cześć I. i II. I Cena każdej części K 6- .
,, angielski, część I. | Przesyłka polecont. 50 hal.
„  włoski, częsc I. >

Prospekty w ycia  się bezpłatnie. — Do nabycia w większych 
księgarniach lub w księgarni nakładowej Stanisława Gsidmana, 
w Krakowie, ul. Szewska 17 (II. p. Instytot języków Ansona).
Adres poosiow y: St. Goidoiiri, Kraków, Fach 53 a.

intsliysnloii osaba
przyimie miejsce do zarządu gc 
snodarstwem na plebanii lub u 
starszego mężczyzny, który nnt.rze- 
bujo opieki. Z„ło_sstaia p. u ti. jG , 
przyjmuje Aunii... ójN, IRSTcfmy". 

329 3 3

ceieiu wyrównani,'' różnych kredytowych spraw i strzeżeni# 
wszelkie! • hitei esów z tpm połączonych. Reflektuje się na 
osobę pod. każdym względem zt,afama godną, z odpowiednią 
naukową i haudiową praktyką, władającą w słowie językiem 
polskim i niemieckim i dobize znającą miejscowe i wogółe 
galicyjskie stosunki. Oferty z odpisem świadectw, referen- 
yąmi i żądaniem wynagrodzenia przyjmuje Administracje- 

„Nowej Reformy“ pod znakiem S!Pos£2S5?,,« 40S 3 2

iii mm
 ̂ m m m  i raptulmzeh m m  m  teis li-si

g| zawier. dokł. wyciąg ustaw stemplowych, opuścił prasę
f  Bena w ozd. p5óć. oprawie K 3 50. —  Za n idesłaniem 
I  K  3-80 lub za zaliczką wv?yla E S IĘ C A S N IA  
| 9 .  33, m m m S S N ą1 Kraków, Rynek 17

i
i starszakamienica III p., nowa 

I piętrowa Wiadomość: T, S., ul. 
WWgoila 3, II p. 273 I 3

Handel żelaza Józefa Perflp
K ra k ó w , S ze w s k a  5 885 1 4

Starożytności
kupujo i sprzedaje księgarnia ka 
tolieka Bra fiiilkawskiegj, ul. Flory 
ańska !. !. 161 14 2o

Poszukuję
i .t /.ie rż a ^ y  Jipft-ki. w miejcie 
nowiatowoir. Galicyi Z2ch)dniej lub 
Kr*Sfctvie Rnlskiem, cd 1 lipca 
luku 1917. ikilam Lindner, apteka. 
Łącko, Oulicya. 270 2 6

Kof§ Świerkową
siekaną, naładowaną tv wagonach, 
kupuje fabryka skóry Fetgj, I)ro3aa 
stacya Beschin. Bóhmer-.vaid.

246 2 2

Srebro  i antyki
kupuje i sprzedaje 5. Kafencr, 
ul. Łlracrfa 5, fes 20 20

z «ja4\ odpattr. A taerykaisA ie 
tŁTią^Eonlc, binrow#. Cat/iraJa 
dla Urdicyi, , IskTwSny i iii'6- 

lesłwa ?©U 'daga ,

Srskótf, Flsrynńsnti 23
Tai. a4 !S , 145 a o

l O v _

oo ra■C= jnc-j cc
= 5=

f  Filzoii
k. Tarnowa 

poszukuje _ ffisgiiraaźa !ap - 
Ksasjyź. ? :orwszeństwo mają 
z rozpoczętą praktyką.

263 3 3

Nr 4!.589 
notrr, cudowny wynalazek dla cier­

piących

Nowo wjiiaiefK-ay pasek rupturowy, 
bardzo lekki, dla najwiękssogc wy­
padku bez sprężyny lab nmtaln, 
nosi się bez bólu i -adykalnie przy­

trzymają przepuklino.
Odpowiedź z dołączeniem marki 

odwrotną pooztą. M. Kuniorcwicz 
(naciępca), Kraków, ul. Dicilowsks 
Xv 45, Ii p, DHt pań usługa damska.

185 3 4

poleca w wielkim wyborze wagi decymalne i stołowe, oraz 
kasy ogniotrwałe i kasetki podręczne po cenach najniższych.

S p e e y s f i n y  p a s i s i f © r s * i S  L I
B» PBS¥ŁlIS,Si H a st . ć l a  d o r o ś l e l i  p a i ł ia a . H

Kursy azuprłniająoc. ;— Kursy języków. — Muzyka.
H is4eó, I., Kolowrałyzug 9.

Internat. Półinternat. Bilernat. Pierwszorzędny, cddawna 
zagap zakład. Godziny przyjęcia od 3 do 5 godz. p» południu. a 

Z dniem ! maja ciąg dalszy studyum w zemku leśnym f ó j  
„Steinhaus arn Sernssęt-Wy. WM
Place tennisowe. — Kąpiele. — Wielki park. 196 3 6 paj

C Z A » U J £ € A  P I Ę K N O M
i młodzieńczo świeżą, ram'aną płeć do późnego winkn mają panie 
i dziewczęta, gdy stosują się do recepty, tysiąokrotuie wypróbowanej 
i pfzae fnchowyek lekarzy za doskonałą uznanej (według Dra Idelsomi). 
Ty.sięre iialów dziękezynujch! Fryszizo, piegi, wrzod.iki, liszaje. 
zmara.-.czki, jak również czerwoność twarzy, znikają oiezawodnie, za co 
się ręczy. Wyżyłam kazlemu odpis tej recepty zupiłnio ra dai int. Pisać 
nąty.eb-miaet: V. Jelinek, Wiedeń 5S, Fach 52, Oddz. 3. Marka na od­
powiedź peżątiana. 413 1 3

W  fiSrylil p r a f e a S s  'js f ip s a s t ls
174 » 10 spółka z ojran oópow.

dostarczają świeżej kapusty kiszonej 
w cobraeh po 100 kg loco fabryka Sucha.

Zamówienia przyjmuje

G o ł e m u  Cemlroda R u F i s s
u Knkomie, uł. Sławkowska 1.

Kandydat adwokatury
z praktyką sądową i kancelaryjną 
(bez substytucyit przyjmio posadę 

bancelaryi aćwok. w Krakowie 
lub np. prowincji. Zgłoszenia pod 
„krakowianin" przyjmują Aamm. 
„N. Reformy". 302 2 2

W d o w a
bezdzietna, znająca się ba rdzo do­
brze na goapodanta, ie wiejskiem i 
domowem, przyjmie obowiązek go­
spodyni. Fracowil? i oszczędna; wy­
magania skromno. Wiadomość u p. 
(Jasińskie), ui. Szlak 36, I p , frout. 
wprost schodów. 259 3 3

„ irłitss is fs riiiK *  m a a l e s i e a s d '1,
ZkfRłM fik czysasSci i iaj-eć i & m m  i zs^esa i m

% wyłoyzenicm chorób wenerycznych i chorób kobiecych,

S - r a  $ S a ń .  K a ark im fsir icza #  specyalisty-seksuolcga,
w  i£m iO "* .©  przy u l. Ś a t® reR « żO.

Jakie sprawy i przypadłeś/i wchodzą w zakres działal­
ności w lymio Zakładzie, o tera poucza książka „Ludzhfu Żyssio 
jpluiewć1*, do nabycia u zattla po 50 hal. Jost-to interesujący wykład 
o nowej wiedzy i nowej praktyce lekarskiej — i zarazom duje wytyczno 
danym ochotnikom z pośród laików do społecznego zaradzania jednemu 
z największych nieszczęść ludzkości,

Ka podobnemu celowi samopo/nati* — i zarazem ku nanynin tak 
dziś niezbędną będącej oświaty o codzienności życia plikowego — służy 
cykl „Sitażac OS!35’jy . . . “ , z -i książek złożony. Mieści on dużo nowości 
z zakresu: fizjologii, kliniki, i etyki, życia płciowego, dotąd przoz nikogo 
nio wypowiedzianych. Do nabycia u juais po zniżonej ceaie 8 kor. 
z przesyłką posztową. Jest już Uizkim wyczerpania. "6 3 3  560 1 0

w średnim witku, ze wschodniej 
Galicyi, zusł-nig zwolniony od słu­
żby wojskowej, poszukuje posady 
bądź _ czasowej lub stałej. Fosioda 
równmż wiadomości z g-eodczyi i 
samoistnego gospodarza las/,'-ego. 
posadę objąć.możo zakńz 7igłosze- 
n«a pod „lEEyjsżcr ?fi- 333“ przyj- 
muje Administr. „N. Reformy".

330 2 4

gEsascssBaassi 3ateaaiaaaaisBscawHBEeMaBSiaeBaB5BgMgaEiassffigaBaaBia58B.

8 N O W E  R sJ S S a  H fiN S JŁ O W E
| ' W SskOle iJ^ofeaHeryi, nshńshowbitii państwowej 
1 i pisania ua m a se ra ch
1 S T A N iŚ Ł A W fi B U a N A T O H fK Z A
g _ w Krakowie, ul. Fioryaiiska L. 55, I p.
| respoes-ynsją się drin 10 sfylH B i SS!.,

Wpisy endzieanie. ,8(enografii uczy lektor (;n’te :r„. jagtell.
" p. ii. Nennel, języku niemieckiego dyrektor Instjtata języków 
g p. Stanisław Go dmsnn.

Superarbitrowanych, niezamożnych inwr.ndow wojskowych 
3 i legionistów, polcecnych przez ich bezpośrednie wmdze, przyjraujo 
u s ę bezp/ ',tnie. 9682 8 10
ik-..i33)ęc5-y£Y.-

IIS  SIĘ
bucha.iiera lub budialterki (nyzn. 
Mojżer.zowtgo) dl* drzewnego in­
teresu w Krakowie. Kandydaci 
względnie kaadydatki, posiadające 
kilkuletnią praktykę, obeznani uo- 
kiadnio z podwójną buebaitoryą, 
zestawieniem bilznśów, zechcą prze­
słać odpisy świadectw oraz podaoie 
warun/ów do Admin. ' N. Rofotrny" 
pod „W. W. Nr 304". Koresoondo 
wan:e w języku polssira i niemie­
ckim i owcniuainie pisanie na ma 
szmio, bezwarunkowo pozadane. 

30. 2 3

Oleje B H G z y M  
„  c f l l i *
„  depoS!^

W m i  i c H t a  328 3 5

SffiSf C?f> K 7Ś L
PsHos! sztaczny
G E m yisM irgsżte

poleca i dostarcza 
freAsralna Rfprezeruacya

p m u p łi i  holm .-M ilfw laK jo

JAN GODZiOKI
w Krakowie, u l Dtatlowska 3#.

m iItilt £41 d. 4/43SS 47*.Łl
Brzytwy z najl. stali 3/8, 4/8, 5'3 sżer. 
po K 3, w, 5. BSaazyjiŚd <Io tsfcicu&R 
w oieg. niklów, padełk-ch. z (i ostrzami 
d o  II ii i 8'SO, w c/amych kalotach i 
lustrem, peotaleau ipfc po K 7'5b i (2 —. 
Ostrza najl. gatm ka tu :n K 3’C-O. Ka- 
szyjiibl do nii-zyL w ło ś ćvj nuj!. gat. 

„ pu K 7'50. Wyiyłfea za zalicz,ką; w po- 
ttesi le po olriynaniu got -w/J i K I- za 

przesyłkę z.:ór>- &. {'■.'cinsRerg, Wio-
der, II. Mntepa Bonaastrasse 2-3,B,
odilsial IV. atalogi i ccnp.iki huriowne 
ula odprzedawców da^mo1 Zastępców 
poszukuje Dię! Korespor.dsucya polska! 

103 1 0

i . N M M 9 (  W -Z l i i

i) IM
• * ! i 9 ill llu fl**

w KraKGWiR, ul. BtiaszowsRioŁD 28
n W h  p oiyossU si feJsetcessE^sŁ, w a R s ’ 9 -  
wycL i peasyjaych. Fs^yjśęiJ© ■ wkiadSł 

c s a c a ą f in o S c i

0

0
Podatek rentowy wraz z IGO0/,, dodatkiem opłaca 

z własnych funduszów. 568 2 10

S o d z m y  u rs ^ d . s t ! iS  -J Ź  i o il 4  -  S p cp oJ .

'S I  TI ‘a|.403[8*2 *  t’«»t5'!S 3 q n  ra js.^n jp  2 Rs^dca drukarni L. K. Górskv


